
.  Hi 87.X I — i it I h i i ,  S r o d a  2 9  m a r c a  1 6 2 2  r .  C e n a  2 0  w fc. fla  prcificfl 21} lyuMitofl w a m  aw naai n a s a e a . R ok  HI.

Pismo poświęcono sprawie robotników i inteligencji pracującej
C n a  presaasfaty; 

ttieslęcznii ik. 400 
na prowineii » 500 
Z s friR ic q____________ »

crW'AGA: PnmttntŁ  
•not w ccm t uleinsM  
■serfłau peacte, mJ«- 
I*  u rM tm r f  )*k laat*- 
WJ«:

PAWB INAWIAK 
Mil, rm jx ti Hr. i ,  

»Pr*«".

Administracja otwarta od g. O ran o
do 7 wieczorem.

Redaktor przyjmuj* we wiórki i piątki 
......... ®d i  — 7 wieexerem.

Sekreter Jat Redakcji atwagty dla pw-
bHcweiel od 6—8 wtwftŁ eodłionat^.

«¡»nadalącyełi tlą d#dr*ka {{«dator}«
----- ---------  ai* i
AlTjkufy b«s oraaesaida łlo*«r«r!*m »WUIM 
— — — l ą n  k t iy i t tn .  — — —

CENA OGLOSZKÑ: 
Praed tekstem ak . 80.— . 
wteMcU mltlOft—rekU- 
n j  mk. 6ft.—» makraleg 
mk. 40—, k o m ilk a ty  
ak. 50, nr/czajaé mk. 25 
za wierea M o fva lovy  

JedaotaaMvy. 
OgfMiuia drskM 10 mk. 
u  v y rs t, dla p * i i a t i |v  
c j tk  fHMj orM zanbtoftt 

dokemeaty mk. 8. 
O g N n tU  tamkjaeaw« » 
50 f f c .  iioiaj. — Za«** 
n ten e*  109 k m  drełaj. 
OtbiUłii i iM im  pi 
( .»  « h u .  i )  sta*. 4i«tal

Redakcja S administracja Przejazd N* 8. T E L E F O N  m  32 . Kenteczekew« P. K. 0 .80140

Prenumeratę i ogłoszenia dla pisma .Praca" przyjmuje Biuro pism A. Zatorski, w Pabianicach. Zamkowa Nr. 15.

f K in o-T eatr

Piotrkowska
róg Oliwnej.

D ziś!
w  G-cio aktow ym  

dram acie p. t.

D ziél

✓
9 f

M I A  M A Y

Tragedia Księżny Gagarin i i

Treóó dramatu i gra artystów na długie miesiące pozostana niezatartem -wspomnieniem 2-ch godzin przebytych na demonstracji 
tego niezwykłego filmn, gdyi nie jeat to przedstawienie kinematograficzne, lecz piękna i straszna uczta artystyczna, a wy

stawą .i bogaotwem tego jest urocze, piękne i nędzne życie ludzkie.
U wafla: Dla prenumeratorów „Pracy“ taniej ed 60 do 75 mk., prócz niedziel i świąt

Wczorajsze pos
(M ow á m in is tra  skarbu

WARSZAWA, .28. (PAT). Na • dzi- 
•Hjszem posiedzeniu Sejmu, po zalatwie- 

kilku drobnych spraw zabrał głos 
Minister skarbn Michalski.
. Minister przedkładając preliminarz 
"Bdżetowy na okres gospodarczy 22 r. za
w ażył na wstąpić, że łącznie z omówle- 

ni (.ego preliminarza ma zamiar przed- 
stawić obrnz dotychczasowej gospodarki 
Państwowej, opartej na zamknięciach ka
sowych rachunków z dochodów i wydat
ków za przeszłe okresy gospodarcze, za
darto w tak zw. księdze żółtej, ponadto 
przedkłada minister w lak zwanej w księ- 

zielonej pierwsze zestawienie krąjo- 
Xvch i zagranicznych długów, oraz gwa- 
T*°<yj finansowych Rzplitej polskiej.

stanu dnia 31 grudnia 21 roku,
Ç tak zwanej zaś księdze szarej przed- 
*’fida bilans zagranicznego bandín towa- 
^vcgo Polski w latach 20 i 21. Jako- 
J*ubny anejes budżetu, dołączono budżet 
inwestycyjny, który odpowiada postula
j ą  prawidłowej gospodarki państwo-

Przystępując do właściwego tematu 
okazuje minister, że ogólny bilans do- 
M ów  i wydatków rzeczywistych od 
‘‘«■su powstania państwa polskiego t. j. 

j.';, 1 listopada 18 roku do 31 grudnia 21 
Oku przedstawia się w oałem państwie jak 

¡ptępuje: Wydatki 324,119,389,t.45, docho- 
VV !02,180,058,094, niedobór221,988,731,0S1 
' dochodach ogólnych przeważają do-
■ ‘Ody ministra skarbu wynoszące w tem 
^ch lec ju  8447 proc. ogólnej slitny, to 

f  ) cz j ciężar utrzymania państwa leży 
Wie' wyłącznie na podatkach, opłatach, 

•Houopolaeh. Jest to stan nawskroś 
'f zdrowy, który, musi bezwzględnie jak 

V'i'ÏÇhlej ulec zmianie. Obraz ten uzu- 
t - m  należy staneni długów. Dnia 31 
j : 'dnia 21 roku stań długu wewnętpz- 

wynosił przpszło 231 miljardów,. 
r ' 's*i^aś zagraniczne .polskie w przeli- 

Da dolary według notowań giełdy 
t >v9jprskioj z tegoż dnia wynosiły przo- 
2; u *83 miljony. dolarów. Minister za-
2, ;.CZa> że jaknajwii,ksźą wagę przywią-
ll I- nalcż^ do. tego,' by zobowiązania wo- 
x> Ziigrunicj- były w oznaczonych ter- 
; •. bo t\ 1- •
t v'U-ii>-;.,. ■ Pnl. :.:i i. ';c.■ ' i(í L' .lz;* >.a ■ 
tj, ' aifigo '  dłużnika i puukCualnego'pía—

Mó.wiąo o budżecie •. zagranicznym ; 
ę Vjfer.,;Wyniża Francji za jej pi.r,uu,rw 

'.;r\‘̂ 'd i a  nas. czi^ach podziękoy. ariie, 
z,, i wdzięczni.sc;ią. wyiuií.nia im-
A'. ^  Hpuyęra, \>yrążając jiud adresem*‘ 
Jv.’ 1 ¡¿'kańskiego Vv.,ydziaiu Ra.unkow*-^o'. 
h, ., U^1lu ł>0łli»cy dzieciom misji Jíooto- 

^  aby, owocną akcję,. której li-: 
projektowana, jest na dzień 1 

].( :' ę a , przedłużył do końca b. r. Vv 
f;. 11 z zadowoleniem wspomina' mini- 

w¡íkszéj ■ testsaakqji kiédytewej’ 
' vaSü(y w ostatnich dniach w Londynie.'-

jedzenie Sejmu.
o finansach państwa).

Przechodząc do emówienta 

b u d żetu  na  role 1922
zapewnia minister, ie  dąży usilnie, by 
bud&et zawierał prawdę bez tadnych 
upiększeń, bo tylk> taki budżet będzie 
wobeo społeozeńatwa i zagranioy aktem 
ścisłej djagnozy całego naszego życia 
państwowego.

Budżet wykazuje w wydatkach
• 097.083.909.594 marek, w dochodach 

458.020.314.425, niedobór 133013595189 
marek. Przedłużenie budżetu w ciągu 
pierwszego kwartału nie czyni budżetu 
iluzorycznym, lecz ujawnia rozporzą- 
dzałnośó środków finansowych państwa.

Poraź pierwszy budżet obejmuje 
wszystkie 8 zabory z wyjątkiem Śląska. 
Poraź pierwszy też wyodrębniono budżet 
inwestycyjny.

Minister przeszedł następnie do
scharakteryzowania poszczególnych czę
ści budżetu, Z wywodów ministra wy 
nika, że budżet administracji wojskowej 
na rok bieżący, wykazujący w rozcho
dach okrągła 15 3 miljardy mk. jest 
budżetem nawskroś pokojowym.

Pokojowość budżetu co minister 
podkreśla w porozumieniu z ministrem 
spraw wojskowych, nie odbija się .je
dnak ujemnie na technicznein pogotowiu 
armji i jej sprawności.

Najważniejszy dział w budżecie 
dochodów to zarządu kolejowego, gdzie 
dochody preliminowane są w sumie 108 
miljardów, wydatki w sumie 17:',5 mil- 
jurdów' mk. Preliminarz budżetowy 
Aiin. Rolnictwa jest tymczasem czynny 
i wykazuje nadwyżkę dochodów ponad 
wydatki w sumio przeszło 12 miljardów 
mk. O akcji mającej na celu odrod;e> 
i ie i stworzenie produkcji rolnej najlfl 
piej świadczy fakt, że ogólny .stan 
odłogów z wiosną 1921 roku wynosił 

' 12.13000 hekt. Obecnie zaś wynosi już 
tylko 6 0.000 hektarów. Wydatki in- 
węstycyji^e Min. poczt i telegrafów wy
noszą 4 miljardy, a mają na celu przy
stosowanie sieci teitłgrafjczpych i tele- 
fonieźnych do piano w ego centrowego 

' punktu, -jukim. jest Warszawa.
. Budżet na rok 1922.

s s i z ń j ^ a  c i ę
Drfiey.t bddżetow-y w. gospodarstwach 
pu:V-twóv.-jch tje; t dziś. zjaw iskiem nie- 

; oni .1 powszechnie «światowym, inują go 
pi ństwa najpotężniejsze, nic więc dzi-

• ■ : e, o, y.e r  PolsKa, która własoiwiw 
rok i«)2 l przeżyła w pok ju, zamyka 
budżet tegoroczny deficytem.

Polska jest państwem, w którym 
daniny publiczne, zwłaszcza podatki 
bezpośrednie są najniższe w porównaniu 
Z i'<i:emi państwami, c co więcej przed 
po'v; .'tanienr państwa ’polskiego płaci

liśmy zaborcom o wiele więcej, aniżeli 
dziś płacimy sobie. * .

Minister żądać musi, aby, te nie
sprawiedliwości wyrównano oczywiście 
równolegle wprowadzano będą bez miło
sierdzia oszczędności, a równocześnie na
stąpić musi popieranie produkcji krąjo- 
węj i wydatne podwyższenie dochodów 
gospodarczych prywatnych państwa z 
przedsiębiorstw i zakładów. Przechodząc 
do omówienia budżetu inwestycyjnego 
minister zaznacza, że wydatki na inwe
stycje w państwie, które powstało po 
kilkoletniej wojnie Światowej*i musiało 
natychmiast dwuletnio staczać boje, mu
szą być ogromne.

Pokrywanie tych wydatków z bieżą
cych dochodów więc głównie, jak  u nas • 
dotąd, z podatków jest teoretycznie błę
dne, praktycznie zaś najfatalniejsze. Ko
nieczno jest wyeliminować te podatki z 
ogólnego budżetu i traktować je osobno, 
tak pod względem budżetowym, jako też 
pod względem pokrycia.

Dla Polski zagadnienie tak wielkie 
jak  są inwestycje państwowe możliwe 
jest tylko przez pozyskanie kapitałów 
zagranicznych, im później Polska zape
wni sobie współpracę obcych kapitałów, 
tem gorzej na tem wyjdzie.- Pomijając 
już stronę polityczną zaangażowania ob
cych kapitałów u nas, pod względom go
spodarczym problem ten jest problemem 
ogólnej odbudowy i warunkiem rozwoju 
i potęgi państwa. Minister jednakowoż 
dbać będzie o to, by ton obcy kapitał 
nie zapanował nad nami. Tylko w dzie
dzinie podatków pośrednich jesteśmy 
blizcy poziomu obciążenia przedwojen
nego. . '

Najskromniej w dochodach przed
stawia śję stan

p o d a t k ó w  b e z p o ś r e d n i c h .
Stan ten musi ulec zmianie. Ze 

sprawą powiększenia dochodów skarbo
wych w ścisłej łączności pozostaje ulepsze
nie i uproszczenie administracji skarbo
wej. W >nujbliższej przyszłości zamierza 
Min. drogą Avydansa, jpw.skodyiikowania 
najważniejszych ustaw, uprościć syste- 
mat podatkowy i dać władzom skarbo
wym możliwre jasne i nieskomplikowane 
przepisy, zamiast z wielu płytkich i 
chwilowych czerpać będziemy musieli 
wpływy z mniej licznych, ale zato x głę
bokich i trwaiych źródeł docliodo'wvch.

Minister omawia następnie skarbo- 
wość samorządu i zapowiada wyraźno 
"rozgraniczenie źródeł dochodowych mię
dzy. państwo a samorząd. -

.Minister obszernie przedstawia stan 
i wyniki

£3 c j i  o s z c z ę d n o ś c i : ; w ę j
podjętej w obcych państwach, za

uważając, że wśród dokonanych oszczęd
ności skreślenia w wwdatkach na wojsko 
sąjjajwiększe i naw iguje do tego przed
stawienie stanu z wyników akcji oszczę
dnościowej w. Polsce, wykazuje liczbo
wo redukcje przeprowadzone w stanie

Najtańsza źródło sprzedaży

Suba i Kortów
pierwszorzędnych fabryk

poleca firma

Wertheim i Perkis
Łódź, Piotrkowska 30, front.

Przypominamy Sz. Prenumera
torom, iż termin wpłacania prenume
raty za M-c. marzec kończy się % 
dniem 1 kwietnia. Wszystkim, któ
rzy do soboty b. t. prenumeraty ma 
marzec i wszelkich zaległości, nie 
uiszczą od niedzieli dnia 2 kwietnia 
w ysyłkę gazet bezwzględnie wstrzy
mamy

ADMINISTRACJA.

osobowym urzędów państwowych, min. 
zapewnia, żo sprawa

u p o s a ż e n i a  p r a c o w n i k ó w  
p a ń s t w o w y c h

zarówno, w roku ub., jak i obecnie sta
nowi jedną z najdonioślejszych zagad
nień państwowych. Wykazuje, co rząd 
dotąd w tym kierunku uczynił i uważna, 
że tak unifikacja jak i regulacja .syste
mu uposażenia urzędników nie da się 
realnie przeprowadzić przed zupełnem 
uzdrowieniem i stabilizacją waluty. A 
warunkiem trwałej stabilizacji waluty 
jest istotna poprawa stosunków skarbo
wych i gospodarczych.

Minister kończy swe przemówienie 
słowami: Wierzę niezłomnie, żo rząd 
polski z Sejmem polskim mimo różnio 
zapatrywania i walk nieuchronnych i 
koniecznych w naszym życiu politycznem 
oprą przyszłość' Polski na granitowych 
podwalinach a pierwszy*’ Sejm ustawo
dawczy, który odrodzonej Polsce dat 
konstytucję, ustawę o daninie i środkach 
naprawy państwowej gospodarki nieroz- 
jedzie się -zanim ten pierwszy budżet,

. obejmujący cale państwo ńio -zbada nia- 
uchwali jako. trwały pomnik swej pieczy 
nad funduszami państwa i konstytucyj
nością rządu. U nas dla . wszystkich 
stronnictw i'rządu i Sejmu dla całego 
narodu jeden jest dogmat, jedno przy
kazanie co nas łączy: Salus Rei pubiicae 
suprema lex esto.

■ $«i—i■ •

• P a m i ę t a j  o  t
- p  s i t  „  y  *
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Konferencji Sanitarnej.
WARSZAWA, 2 (PAT)! Dziś o 

godz 1 Prano odbyło się ostatnie posie
dzenie . plenarne międzynarodowej kon
ferencji sanitarnej.

Dziś p. Brey (Niemcy), przewod
niczący drugiej komisji przedstawił kon
ferencji plenarnej rezolucję przyjęte 
przez tę komisję. Rezolucje dotyczą 
pobocznych kouwencyj sanitarnych za
wieranych przez poszczególne kraje 
w sprawie danych o epidemjach, tran
sportów - chorych i t. d. Następnie 
p. Mak9 przedstawił wDiosek w .spra
wie powierzeuia wydziałowi hygjeny 
Ligi Narodów lub specjalnej komisji 
utworzonej przez ten wydział kwestji 
załatwiania konfliktów, jakieby mogły 
powstać w następstwie zawarcia kon- 
woncyj sanitarnych, pozostawiając zresz
tą każdemu rządowi prawo wvboru in
nego sposobu uregulowania konfliktu.

Rezolucje drugiej komisji oraz 
wniosek dr. Maksy konferencja przyjęła 
jednomyślnie.

Pan Massoa (Włochy) przedstawił 
zgromadzeniu rezolucję trreolej komisji, 
poczem przedstawiciel Czechosłowacji, 
dr. Maksa poddał pod głosowanie rezo
lucje orzekające z jednej strony, te 
obrona sanitarna będzie prowadzona 
równocześnie na granicy oraz w głębi 
Rosji i Ukrainy. Z drugiej strony 
stwierdzające, te wprowadzenie w tycie 
tych decyzyj jako tet kontrola fundu 
szów dostarczanych przez poństwa bę
dzie powierzona wydziałowi hygjeny 
¿.igi Narodów. Prof. Maksa przypomniał 
poprawkę przedstawioną przez delega
tów Rosji i Ukrainy.

P. Otto (Niemcy) przedstawił wnio
sek wzywający wszystkie narody do 
wzięcia udziału w dziele pomooy Rosji.

Konferencja przyjęła całość rezo- 
lucyj przedstawionych przez trzecią ko
misję jednomyślnie s zastrzeleniem o» 
do poprawki rosyjskiej. Z kolei zabrał 
głos p. Reichman, przedstawiając wyni
ki prac konferouojl, poczem międzyna
rodową konferencję sanitarną uznano 
za zamkniętą.

WARSZAWA, 28 (PAT) Dziś po 
południu o godz. 5 odbyło się w Bal 
wederze przyjęcie, wydane przez Na* 
czeinika Państwa dla uczestników mię
dzynarodowej konferencji sanitarnej.

Przyjęcie zakończyło się o godz. 
6.15. Dziś wieczorom znaczna więk
szość delegatów opuściła Warszawę.

Sprawa ttatiiaika.
GENEWA, 28. (PAT). Rokowania 

w sprawie mniejszości trwają w dalsżym 
ciągu. Pozatem prowadzono są z wielką 
energją prace komitetu redakcyjnego. 
Celem przyspieszenia tych prac utworzo
ny będzie drugi komitet redakcyjny, któ
ry pracować będzie równocześnie z pierw
szym.

Przed konferencją 
genueńską,

Rmzsmtj aeairalni.
BERNO SZWAJCARSKIE, 28 (HAT) 

Szwajcarska agencja telegraficzna dono
si: Rada związkowa postanowiła zwołać 
na dzień' 5 kwietnia do Berna Szwajcar
skiego komisję rzeczoznawców państw 
neutralnych, celem omówienia programu 
konferencji genueńskiej.

OfijMata (Uwiła miiia sit
LEAFIFLD, 28 (PATi Lloyd Geor

ge powraca , do Londynu jutro, celem 
poczynienia przygotowań na konferen
cje genueńską. Tydzień obecny po
święci premjer na rokowania z poszcze
gólnymi ministrami, a 3 kwietnia posta
wi przed parlamentem kwestję zaufania,

fio m ia  pued Guta.
PARYZ, 2i> (PATJ Rumuński pre

zydent ministrów Briatianu przybędzie 
d*o Paryża, aby odbyć konferencję z 
Poincarem w sprawach związanych z 
konferencją w Gonui.

BUKARESZT, 28 i PAT). Z raoji 
otwarcia parlamentu król odczytał orę
dzie w sprawie konferencji genueńskiej, 
oświadczając, że Rumunja w swem za
miłowaniu do prasy i pokoju sie  osz

czędzi wszelkich poczynań, któreby, nio 
przynosząc uszczerbku suwerenności 
poszczególnym państwom, mogły przy
czynić się ’do odbudowy Europy, opie
rając się na istniejących traktatach. 
Spodziewamy się, te  traktaty, zawarte 
z Polską, Czechosłowacją i Serbją,' u- 
łatwią konferencji gonueń«Kiej sprosta
nie jej zadaniom międzynarodowym.

oświadczenie [ M i l a l s a . ,
LONDYN. 28. (PAT.) Chamberlain 

oświadczył w Izbie gmin, te  podczas 
obrad w przyszły poniedziałek rząd 
złoty oświadczenie w sprawie polityki, 
Jaką zamierza prowadzić w Genui. Je 
den z członków parlamentu zapytał czy 
rznd sowietów, zapowiadając bwóJ udział 
w konferencji, zaznaczył gotowość przy 
Jęcia warunków, Chamberlain odpowie
dział, te  sprawę tę będzie można omó
wić w przyssiy poniedziałek. Nie uw i
ta  on bowiem za rzecz odpowiednią 
rozstrzisanie tej kwestji w granica oh 
iwykłoj odpowiedzi na zapytanie.

t Siaunw Łcndynie.
LONDYN, 28. (PAT.) Włoski mi

nister spraw zagr. S*anzer przybył do 
Londynu. Dziś o godz. ' 5-ej po poł. 
ma spotkać się na konferencji z Lloyd 
Georgem. Min. Szanzer • był na po-łu- 
chaniu u króla. Pozatem przyjął włos
kich rzeczoznawców, biorących ‘ udział 
w przedwstępnych konferenojach. Dziś 
wieczór Szanzor zamierza udać się z

Sowrotem do Rzymu. Zdaniem min 
zanzera, porozumienie między rządami 
■przymierzonemi znacznie się polepszyło.

LONDYN, 28. (PAT.) Hava?. W 
naradach Lloyd Gcorgo'a z Szanzercm 
poruszono sprawę udziału przadstawi- 
ciell państw Małej Ententy w pracach 
komisji.

P. M u a it  itlediie ptfnlej.
PARYZ, 28. (PAT) Havas. Po- 

incard nie pojedzle do Genui na 
otw arcie konferencji, Nio jest w sza
kże wykluczono, że uda aię tam w  
okresie końcowych obrad, po po
w rocie *Milleranda z  Algeru.

Położenie wewnętrznew Anglji
(Powody przerwania urlopu przez 

Lloyd George’a).
LONDYN, 28. Pisma angielskie do

noszą, że powodem przyśpieszenia przez 
Lloyd George'a przyjazdu swego do Lon
dynu było zaostrzenie położ.eiiia w fr- 
landjl oraz nieporozumienia w łonie sa
mego gabinetu oo do uznaniu urzędowe
go Sowietów. Większość ministrów sprze
ciwia się w tej sprawie projektowi Lloyd 
George'a. Z tego powodu oczekują koła 
polityczne z wielkioni zaciekawieniem 
poniedziałkowego posiedzenia Izby Gmin, 
na którem Rząd wyjaśpi zgodnie z za
powiedzią Chamhcrlaln‘a swe stanowi
sko w sprawie Zjazdu Genueńskiego.

Chamberlalii złożył mianowicie w 
tej sprawie tego rodzaju oświadczenie 
na wczorajszem posiedzeniu Izby Gmin 
w odpowiedzi na zapytanie zgłoszone 
przez szereg członków Izby. Zaznaczył, 
it Rząd Angielski będziS mógł ogłosić 
dokładną treść swej deklaracji w sprawie 
Zjazdu Genueńskiego dopiero na ponie- 
działkowem posiedzeniu Izby, dziś zaś 
jedynie mote wyrazić opinję, że na 
Zjeżdzie Genueńskim będzie rozstrzyg
nięta ostatecznie’sprawa kursów wekslo
wych.

leni] walut iaiai Mli riuMowai.
BERLIN, 28. (PAT). Kanclerz Rze

szy odbył przeszło 3 godzinne narady z 
prezydentami ministrów krajów związko
wych. Rozważał on linję wytyczną de
klaracji, którą ma złożyć jutro w parla
mencie. Kanclerz oświadczył, że niemo
żliwe jest przyjęcie żądań komisji repa- 
racyjnej. Niemcy nie są zdolne ponieść 
tych wypłat. Niepodobna obciążać kraju 
60 miljardowym nowym podatkiem. Po
stawa rządu Rzeszy spotkała się z uzna
niem premjerów państw związkowych. 
ł*o konferencji tej kanclerz- przyjął przy
wódców stronnictw.

Jutro w parlamencie po kanclerzu 
zabierze także głos min. Rathenau. Dzi
siejsze narady kanclerza z przywódcami 
stronnictw miały .głównie na celu skło
nienie stronnictw do przyłączenia się do 
stanowiska rządu.

11 Zagleitlu laaq.
PARYZ, 28. (PAT). Z powodu ogło

szenia niedawno zarządzeń komisji rzą
dzącej w zagłębiu Saary, Rada Ligi Na
rodów rozpatrywała całokształt stosun
ków w tym okręgu i przyjęła zarządze
nia te do'wiadomości. W myśl tego 
aktu komisja rządząca dąży do śoi£U:.j- 
szej styczności i współpracy, z ludnością 
okręgu, w którym odbyło się głosowanie.

(Ma neiwonego dyktatora.
HELS1NGF0RS, 28 (PAT). Radjo. 

W związku z pogorszeniem się stanu 
zdrowia Lenina wszysoy przywódoy ko
munistyczni, którzy obecnie znajdują 
się w Niemczech, zostali nagle odwołani 
do Moskwy.

Kronika polityczna
Umowa bałtycka.

Podajemy niżej najważniejsze po
stanowienia układu politycznego, zawar
tego pomiędzy Polską, Łotwą, Finlandją 
1 Bstonją podczas konferencji bałtyckiej 
w Warszawie w połowie b. m.

Art. 1. Rząoy reprezentowane na 
konferónoji warszawskiej potwiwdzają 
wzajemne uznanie traktatów pokoju, 
które zakończyły stan wojny w dniu 2 
lutego i 20 lutego 1020 r. pomiędzy Estonją 
a Rosją, w dniu l i  sierpnia 20 r. pomiędzy 
Łotwą a Rosją, w dn. 2 paździoru. 20 rokil 
pomiędzy Finlandją a Rosją i w duiu 13 
marca 20 roku pomiędzy Polską x jednej 
a Rosją, Ukrainą i Białorusią z drugiej.

Art. 2 rządy reprezentowane na 
konferencji zobowiązują się nie zawierać 
żadnego układu, który byłby wymierzo
ny w sposób bezpośredni lub pośredni 
przeciwko jednemu z ich państw.

Art. 4. Rządy reprezentowani na 
konferencji zobowiązują się rozpooz^i w 
jaknajkrótszyrn czasie rokowania, celem 
zawarcia ze sobą tych traktatów i kou- 
woncyi administracyjnych i gospodarczych 
których dotychczas brak.

Art. ?. Państwa reprezentowane na 
konferencji warszawskiej oświadczają, ie  
jeżeli jedno z nich będzie napadnięto 
bez dania do tego powodu zachowaj.-* 
one postawę życzliwą w stosunku do 
państwa napadniętego i natychmiast po
rozumieją się co do środków, jakie trze; 
ba będzie przedsięwziąć.

Art. 8. Układ niniejszy zawiera się

(Od spocjalnego sprawozdawcy „Praoy“).
W dniu 25 i 26 b. m. odbył się w 

Toruniu zjazd delegatów Związku Inwa
lidów Wojennych Kzeozypospolitej Pol
skiej na Pomorzu, przy udziale 73 dele
gatów pomorskich Kół i Grup, repre
zentujących 82 miejscowości. Zjazd o- 
tworzył o godz. 10 przewodniczący Koła 
Toruńskiego p. K. Dąbrowski.

Prezes zjazdu p. Kantor powitał 
obecnych' przedstawicieli władz wojsko
wych, cywilnych oraz jfltosy, poczem 
wygłosił" obszerny refernt w spr iwie 
inwalidzkiej. Mówca przedstawił dzieje 
starań, j<ikie organizacja przedsięwzięła, 
by ustawę uzyskać. Porównał uzyska
ną ustawę do żądań, jakie inwalidzi 
stawiali przed jej uchwaleniem, poró
wnał ustawę polską *z ustawodawstwem 
innych krajów cywilizowanych i przed
stawił próby obojścia ustawy przoz 
tych, których Sejm powołał do jej wy
konania. Wskazał też na to, że Mini
sterstwo Skarbu dDia 10 stycznia 1922 r. 
wniosło do Sejmu projekt ustawy, zmie
niający niektóre postanowienia ustawy 
z dnia 18 marca i921 r. .o  zaopatrzenie 
inwalidów wojennych i ich rodzin“, z 
wielką krzywdą dla inwalidów.

Po toń) przemówieniu imieniem 
Ministerstwa Pracy i Opieki Społecznej 
■witał delegatów p. Guziński, za Woje
wodę p. Latuszewski, za miasto Toruń 
p. radca Marciniak, w imieniu D. O. G. 
pułk. Kamiński, oraz poseł p. Weber 
i kol. Zagierski.

O położeniu inwalidów wygłosił 
referat członek Komitetu Wykonawcze-"' 
go p. Frankowski, podkreślając niedolę
i niedostatek inwalidów. W obszerniej
szej dyskusji, która po t ym referacie 
się rozwinęła, krytykowano działalność 
Rządu i Sejmu.

Popołudniowe obrady poświęcono 
sprawom organizacyjnym. Uchwalono 
utworzyć sarząd oraz sekretariat woje-

na lat 5, licząc od dnia złożenia ostat* w 
niej ratyfikacji. Będzie on przedłużany 
milcząco z roku na rok z prawem w$'* 
mówienia na (5 miesiecy naprzód.

C z s w a H i a  L o t e a » ] a  
P a ń s t w o w a «

Piąta klasa.
Dalsza wyniki oiągnienia w d. 27 b. *  

Główniejsza wygrana:
Mb. 800,000 nr. 25786.
Mk. 2oo,000 nr. 46343.

. Mk. 40,010  nr. 68271.
? Mk. 30,000 nr. 80027.

Mk. 26,000 n-ry 62645, 69457, 7229* 
Mk. 20,000 n ry 204, 14588, 2 ’08». 

86194. - ‘
Mk. 16,000 n-ry 25884, 8i34-łW 

64676, 66598. 77757, 8?590.

Z życia organizacji fi P R
Dzie ln ica  G órna.

Dnia 2 kwietnia r. b. o godz. 3*? 
po południu w lokalu Klubu N. P- ^ 
przy ul. KątneJ Na 2 odbędzie aię k05' 
ferenoja. Sprawy b. walne.

P o g a d a n k a  w  D z ie in io y  
BałuokfoJ.

W. sobotę, dnia I kwiotnia r.
o gode. 5 i pół po poł., kol. Karczew*»
wygłosi w’ Klubie N. P. R. (Francis1' 
kańska 5S), pogadankę na temat: ." J r  
zwoluiio klasy pracującej na podata*1 
programu N. P. R.*

P o a ia d a en ia  są d u  afgani*  
żacyjw iegoi

W czwartek dn. 30 b. m. o
8 w. w lokalu redakcji „Pracy“ odbę«** 
się posiedzenie Sądu organizacyjny  
Obecność wszystkich członków sądu ^  
nleczna.

D z i e l n i c a  Z i e l o n a .
Dziś o godz. 7 ej w iacm en1; * 

lokalu N. P. R. (Piotrkowska Ul), odu« 
dzie się zebranie lacządu^nraŁ-dii«9̂  
mków dzielnicy Zielonej.

wódzki. Siedzibą sekretarjatu obr#op 
Toruń.

Do inrządu woj. wybrano PP’* 
llhone — Toruń, Lewandowski — T°r*u 
Napierała—Toruń, Zagierski—Grudzl-^" 
Zaw?dzińsk i—Świecie, Znamiecki —W  
bawa; do Rady wojew. pp. Włoszozy^ 
Chełmno, Franc. Klein —Gniew, Jurk*®' 
wicz—Chełmża. Broza—Czersk, Katk»' 
Starogard, Bronk—Kośoierzyna, Molier  ̂
Grudziądz, Krajewski—Działdowo, Wi< 
land—Tuchola, Stenzel—Kartuzy i Ł»a , 
gowski —. Chojnice; na zastępców P̂  
Kitowski—Grudziądz, Dąbrowski -Toflj*
Rhone — Toruń, Straszewski — Swiecl!
Kowski—Grudziądz; jako rewizorów pP'1 
Borowski—Brodnica. SkiorawBki—BrU»J; 
Jankiewicz — Nowe Miasto. WierzobO* 
ski—Podgórz i Sobysz—Grudziądz.

W diugim dniu zjazdu uchwal®  ̂
regulamin organizacyjny na Wojew. * . 
morskie, oraz szereg rezolucyj, kt®‘# 
podamy w jednym z najblitszych # 
merów „Pracy“  f

Nastrój na zjeżdzie panował bar°i 
sympatyczny. Bilans zjazdu jest 0 
brzymi, pozwolił bowiem zjazd ten l 
rządowi związku zorjentować się w 
łym szeregu spraw organizacyJ|'J 
wagi pierwszorzędnej, a kilkudzicsięf , 
tysiącom Inwalidów pomorskich “ 
obraz tego, co się dotychczas dla ci • 
ze strony państwa 1 całego społ«c> 
otwa zrobiło, a co zrobić należy

Związek inwalidów pomore» 
je s t organizacją bardzo silną, 0£ttir (t# 
wszystkich inwalidów Pomorzan, 
wspaniały lokal, przy ul. Wysokiej 
w Toruniu, gdzie urządzane są .ft 
częste odczyty, zebrania i ltoHfere“ 
na których zawsze panuje szczery 0 ^  p 
patrjotyoj^ny i troska o interes "l 
pracowniczego.

Vt
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O walkę z drożyzną.
,P  n A C A*— 1 9 maroa IW ł fi

M owa* posła B. F ichny, wygłoszona w  Sejm ie .dnia 23 m arca 1922 roku  
przy  uzasadnianiu nagłości w niosku w  spraw io  w zrasta jące j w  Polsce 

. drożyzny a rty ku łó w  pierw szej potrzeby.

Wysoki Sejmie! Mara uzasadniać 
■wniosek nagły, który został przez nasz 
Klub przedstawiony, a mówiący o nowej 
fuli drożyznlaDej, kraj na9z zalewającej. 
Jestem głęboko przekonany, tak samo, 
jak i"cafa Wysi ka Izba, iż sprawa ta 
Jest nagłą, palącą, i żo speojalnych słów 
dla uaasadnienła^nie potrzobuje, a to dla 

iż ona całego społeczeństwa jodDa- 
fco dotyczy. Z tego powodu będę się 
streszczał i zwrócę uwagę tylko na naj

istotniejsze przejawy tego zjawiska. 
Przedewszystkiem chcę się zwrócić do 
Kządu, n właściwie do Pana Ministra 
Skarbu. Przypominam sobie jedno po
siedzenie, na którein byli obocni przed
stawiciele Rz«*du wraz z przedstawicie-

• b<dSl,‘ robotniczych Związków Zawodo- 
*V-h i robotniczych Klubów poselskich. 
N;| posiedzeniu tem Pan Minister Skar
bu, jak zresztą i w wi'elu innych wy
padkach, szczególniej kiedy uzasadniał

■ elit Ustawy o daninie, — mówił, iż 
Jeśli tylko nastąpi okres wpłat daniny, 
JfldiioczeiGie z tym okresem nastąpi ob
niżanie się cen " wszystkich artykułów 
Pierwszej potrzeby. Solennie to przy- 

. r>ekał Tan Minister Skarbu, a myśmy 
mu wierzyli i cieszyli się, że wraz z 

poważną poprawą naszych finansów 
Przyj<lz1ó jednoc/ieśnio poprawa niez- 
•Hit-niie trudnych stosunków naszego 
tyciu, że przyldzie spadek cen ortyku-

• łów pierwszej potrzeby. Tymczasem 
. Zauważyliśmy zjawisk » wręcz odmienne.
N etylko, żeceny niespadają.ale naodwrót- 
Plaśnie na artykuły pierwszej potrzeby: 
*a chlob, mąkę, mięso, słoninę itp. na 
^ 'y stk o  to, co jost koniocznio potrzeb- 
r‘# do życia, eony rosną. >

Czernie to ęobia wytlomaczyć? — 
Wytlomaczyć to przedewszyatkiem trze
ba w pierwszym rzędzie daniną, a na
stępnie cłięcią osiągania nadmiernych 

.pysków. Daniną-dlatoga, że ci co, mają 
*zom płacić, i co mogą żpłnció daninę, 
Sważaj;  ̂ że nie powinni jej płacić i że
li a i My dankvę przerzuoić na barki tych, 
Hórzy i tak największe ofiary w -spo
łeczeństwie wobec Państwaspełniają: na 
konsumentów. Ażeby oni dwa razy za
płacili daninę: za producentów i za sie> 
îe. Zupełnie to jasne i z pewnom na 

węjtszyderstwem [mówią pośrednicy i 
ł-upcy, wtetly kiedy sprzedają swojo to
wary.1 Kiedy bowiem biedny konsument 
B’tn, dlaczego ńi stąd ni zowąd ceny o 
v& proc., o Oir proc. na swoich towarach 
Podnoszą. odpowiadają: „a czemuż u- 

daniiioy. płatno* /^..uchwa
liło daninę, Ja podnoszę ceny na towa- 
rach., Otóż to są przyczyny szalejącej
* nas drożyzny.
. . A przecież jest to rzeczą zęozumia- 

że jeżeli-.ceny,na. artykuły pierwszej 
fotrzeby wzrastają, wtedy natychmiast 
społeczne życie nasze zostaje wstrząs-
1,l9te. Natychmiast następują żądania 
H przemyśle, natychmiast robotnicy, co 
l68t zupełnie naturalne i słuszne, doma- 

się podniesienia zarobków.
, A to co się stało w Dzielnicy W iel
opolskiej 1 na,1PomorżuV Właśnie je* 

chodzi o strajki w b. zaborze Pru 
' .'Im należy podkreślić, że przyczyną 
,Jęh strajków jest wzro3t cen na arty- 
8u,y pierwszej potrzeby, który to wzrost 
^Zególniej dotknął i wstrząsnął Wiel- 
( °PoIską‘i Pomorzęn, krajap^.przedew- 
vstklem  . rojoićzeini, .krajami, gdzie

produktów spożywczych jest dość, ale 
skąd te produkty wywozi się nosa gra
nicę, do Niemiec. Pośredni^ bowiem 
płacą każdą cenę, byleby tylko kupić 
zboże i później wywieźć je poza granice 
kraju.

Pozatsm trzeba tu specjalnie pod
kreślić i napiętnować stanowisko prze
mysłowców. Dnia l l  listopada 1921 r. 
zostały w Wiolkopolsce i na Pomorzu 
zalegalizowane podwyżki plac dla ro 
botników o 25 proc., — i w sądzie roz
jemczym, gdzie byli również reprezen
towani przemysłowcy, na te podwyżki 
zgodzono się. W Wielkopolsce częścio
wo przemysłowcy te podwyżki wypła
cają, ale jeżeli cfiodzi o Pomorze, to 
odrazu, pomimo, że ich przodstawiciele 
w sądzie rozjemczym zgodziil się na 
nie, podwyżek tych nie wypłacono. I 
kiedy obecnie przyszła nowa fala dro
żyzny, zażądano ze strony Związków 
Zawodowych, aby te 25 proc. przemy
słowcy wypłacali i, na podstawie stwier
dzonego wzrostu cen na artykuły pierw
szej potrzeby, domagano się dalszych 25 
proo. dodatku.

Ministerstwo b. Dz. Pruski oj za
proponowało arbitraż, — panowie prze
mysłowcy, co jest bardzo charaktery
styczne, zgodzić się nio chcieli. I dla
tego pozostał» robotnikom ostateczna 
broń — strajk. Jest on groźnem „me
mento* pod adresem rządu i pod adre
som przemysłowców. — Jeżeli weźmie
my pod uwagę ceny na artykuły pierw
szej potrzeby, to zobaczymy, że w b. 
Zaborze Pfuskim 2 kilogramy chleba do 
niedawna kosztowały 200 mk., a obecnie 
kosztują 360. i  klg. mięsa do niedawna 
kosztował 360 mk. — do 400, obecnie 
04* mk. Słonina 500 mk. — obecnie 
960 — lOSO, — mleko i litr do niedaw
na 75 mk. — obecni* ioo — 120 mk. 
Tak szalenia w b. Dz. Pruskiej wzrosły 
ceny na artykuły pierwszej potrzeby.

W Kongresówce eona 1 klg. chle- 
ba zo 100 podniosła się na 150—160 mk. 
mięso obecnie 1 funt 220 do 280, słoni
na kosztuje już 480 mk.; materjały włók 
niste wzrosły o 40 proc. l>lisko, o robo
cizna wzrosła b. oiewielo. (Głosy: do
syć już).' Panowie/.krzyczycie:- „dosyć 
już*, bo Panów ta spraw* "mniej intere
suje, nie jeżeli będziecie mieli w całej 
Polsce strajk powszechny, to będziecie 
mówili: „bolszewicy", ..ale aie będziecie 
brali pod uwagę, Ł$ giodny. .robotnik 
chwyta za ostatnią broń, by walczyć o 
swujft egzystencję. ,.2y-tn, którzy mają 
pełne żołądki i pełne kiesy, łatwo krzy
czeć „dość już*, ale ci, "którzy mają 

:'puste żołądki i puste kiesy, nie będą 
krzyczeć „dość*, lecz* będą walczyć.

Nie z tej racji, że Panowie krzy
czycie „dość“, ale z tej, że Pan Mar
szałek mówi, iż czas już minął, kończę 
•uzasadnienie swojego wniosku nagłego 
w sprawie drożyzny i proszę Wysoki 
Sejm, by raczył przyjąć nagłość oaszego 
wniosku, wzywającego-rząd, by przed
stawił swoje poglądy na sprawę drożyz
ny i aby przedstawił środki, przy po
mocy których wzrastającą drożyznę 
zwalcza -i zwalczać będzie nadal. A my 
się wówczas do tego odpowiednio usto
sunkujemy.

1 .
n.
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a}u ! pji’ 8* wałnych głosów, w tem ną betę

Wa“!ł ~ ' | 5i), °a  listę drugę—4Ó0, na 
tricclą  — 450 głosów. Ponieważ 

?,yl°  ^ mandatów, więc dzieli 
^ cyft< głosów 1 tys. przez
"'Yźi.ł p,u.* 1 (w te£°» I®*4
c ttrJ  '*’aPon}nieliśmy), Z podziału tego 

dymamy iloraz 166.

Sposób rozdziału mandatów 
i listy kandydatów. Pewne koło 

bi. np’ 3 listy, ogbiem ! 'zdobyło przy 
,„ t^ y m  rozdziale 5 mandatów. Na 
1 *aS tegoż koła oddano wszystkiego

Przez otrzymany iloraz (166)' dzieli" 
^  się 150, 400 i 450. Skutkiem tego pier

wsza usta m andatu nie otrzym ała, lista 
druga otrzymuje 2 m andaty i trzecia
2 mandaty. Niezajęty fest jeszcza jeden 
mandat.

Wobec tego dzieli się dalej liczbę 
głosów, oddanych na ksidą listę (150, 
4C0‘ \ 450) przez  ̂liczbę otrzymanych 
mandatów, zwiększoną o 1 — csyll dla 
pierwszej listy przez 1 ttj. O m andatów 
plus 1), dla drugiej i trzeciej listy przez
3 (tj. 2 m andaty plus 1). Lista pierwsza 
i trzecia ma jednakowe ilorazy; wobec 
tego o przyznaniu m andatu rozstrzy
ga los.

Najpóźniej w 10 dni po głosowaniu

musi być ogłoszony sposób obliczania i . 
rezultat wyborów.

Nowowybranl radni obejmują u* 
rzędowanie dopiero w pierwszym tygo
dniu roku następnego po wyborach. To 
znaCzy, że mimo, i i  term in zarządzenia 
wyborów przypada na dsieft 15 sierpnia, 
a wybory nowaj Rady musiały nastąpić 
najpóiniej w 60 dni, tj. 13 października 
danego roku—to jednak nowi radni m o
gą rozpocząć urzędowanie dopiero po 
Nowym Roku,—podczas gdy stara  Rada 
miejska urzęduje do kortca roku kalen
darzowego.

Z projektu tego należałoby przy
puszczać, że Ministerstwo Spraw We

w nętrznych ma z&miar -przeprowadzić 
nowa ordynację wyborczą przez Sejm 
do 15 sierpnia rb., by stosownie do 
Ustawy w d. 15 sierpnia zarządzić nowe 
wybory do Rad Miejskich, któreby za
częły urzędować od stycznia roku 1923. 
W myśl powyższych zamierzeń wniesio
no do Sejmu projekt o przedłużenie 
kadencji czynnych obecnie na terenie 
b. Kongresówki Rad Mieiskich.

Rozpatrzmy sprawy te realnie. 
Sejm obecny jest pod znakiem rozwią
zania się w najbliższym czasie, ma przy 
tem do załatwienia cały szereg spraw 
pierwszorzędnej wagi, które odłolone 
być nie mogą, jak ordynacja wyborcza 
do Sejmu i Senatu, budżet, ratyfikacja 
umów z państwami ościennemi itd. 
Przy tempie prac w obecnym Sejmie, 
liczyć na to, ie  prócz tych koniecznoś i 
państwowych, oraz spraw bieżących 
będzie przeprowadzona skomplikowana 
U łtaw a o miejskiej ordynacji wyborczei, 
która obecnie je9t jeszcze w stadjum 
opiniowania przez czynniki społeczne, 
obywatelskie 1 rządowe, k tóra z natury 
rzeczy wywoła i w komisji i na plenum 
Sejmu długie i gorące debaty, jest nie- 
poważnem traktowaniem sprawy. Trzeba 
sob e jasno powiedzieć, że rozpatrzenie 
Ustawy o miejskie) ordynac i wyborczej 
w obecnym Sejmie jest rzeczą nierealną
i z tego wychodząc założenia decydo
wać o istnieniu funkcjonujących Rad 
Miejskich w b. Kongresówce i Mało- 
polsce. Uważamy, że w interesie lud
ności m iast jest przeprowadzenie jui 
obecnie wyborów do Rad Miejskich b. 
Kongresówki na zasadzie istniejącej 
ordynacji wyborczej, a  szczególniej roz
ciągnięcie tej ordynacji na miuata Mało
polski, której obecne Rady Miejskie są 
wybrane na zasadzie reakcyjnej kurjal* 
nej Ustawy Jeszcze przed wojną.

Nalety pozostawić przyszłemu |u i 
normalnemu Sejmowi czas dia opraco

wania tak ważnej dla 'rozwoju mfast 
naszych nowa] Ustawy o samorządzie
miejskim, nie klacić ją na kolanie I sto
sownie *do term inu postawionego w 
rządowym projekcie w roku 1925 prze- 
prowadzić na podstawie gruntownie o* 
pracowanej Ustawy powszechne wybory 
już w całem Państwie Polskiem.

A teraz przejdźmy do rządowego 
projektu. (Dok. n.)

M u f t i  f i n o n m  Anglji.

Nietylko my nsrzekamy na drogie 
życio, na duże wydatki państwowe. Te 
samo bolączki odczuwają Anglicy. Róż
nica jest ta, że my zaczynamy płació 
podatki, a oni przestają. Ostatni kwar
tał r. 1921 wykazał zmniejszenie docho
dów o 48 milj. funtów w porównaniu 
do takiego okresu z roku poprzedniego; 
a w ciągu trzech ostatnich kwartałów 
ta różnica wynosi 212 milj. W całym 
kraju—wielki krzyk i skargi na opodat
kowanie powyżej możności płatniczej, 
bo podatki ‘miejskie i ziemskie obok 
dochodowego wynoszą 12, a czassm 1#
1 nawet 1S szylingów z funta (funt ma
2 ’ szyi.). Wobpc ogromnego poruszenia 
opinji wyznaczono komisję Geddesa. 
która ma obciąć wydatki na 175 mil). 
75 milj. oszczędności znaleźć było dość 
łatwo, ale 100 miijonów wypadłpby za-: 
oszczędzić ze szkoc!ą dla inwalidów, 
emerytów, nauczycieli; również ucier
piałby budżet ministerstwa zdrowia. 
Tymczasem w interesach przemysłu 
naftowego w Mozopotamjl wydano w tym 
-kraju na działania wsjenne przeszło 
.100 miijonów. Zwiększono stawki celne 
i zamiast 74 milj. przedwojennych, spo
dziewano się w roku bieżącym z tego 
źródła 323 milj. Coraz zwiększa się 
podaż nieruchomości, alo coraz mniej 
jest nabywców. Coraz zwiększa się za
stęp ludzi, którym nie starcza na życie. 
Przeszło 2 milj. bezrobotnych żyje wy
łącznie z zapomóg rządowych. Nie 
w Picadilly czy na innych arystokra
tycznych ulicach można przekonać się
o prawdziwem usposobieniu społeczeń
stwa, ale w mieszkaniach ludzi śred
niej warstwy, w środowiskach przemy-*- 
słu, w Szkocji i Walji. Wszystkie wy
siłki społeczeństwa skierowane są ku 
zwalczeniu dolegliwości finansowych. 
Stąd plan George‘a o odbudowie RorJI 
przy pomocy Niemiec. Stąd lekcewa- 
żenio Polski przez Anglję. P. Z.

Wiec sprawozdawczy N P R . w Łodzi.
Przy tłumnym udziale" uczestników 

odbył się w niedzielę, dn. 26 by m. w 
sali’gimnastycznej (Zakątna Xt S‘2) wiec 
sprawozdawczy, zwrołany staraniem dziel
nicy' Zielonej NPR.

Zagaił wiec kol. Chrzan, przewod
niczył kol. . Tnrek>- sekretar/.ował kol. 
.Ivfds, jako asesorowie czynni byli kol. 
Dąbrowski i kol. Pakuła.

Na porządku dziennym zgromadze- 
nia^były bieżące sprkwy sejmowe.

Toseł Waszkiewicz zreferował obec
ny Stan kwestji mieszkaniowej i ochronę 
lokatorów; wskazał; że walka w Sejmo
wej Komisji Prawniczej toczy, się głów
nie o 2 punkty: o; zasadę nieusuwalności 
lokatora z mieszkania i o podwyżki ko
mornego. PozostąVienie gospodarzowi 
wolności urwaniaInkątolów według.jego 
woli doprowadziłoby w obecnych -warun
kach do katastrofy dla olbrzymiej więk
szości lokatorów. Gospodarze żądają ko- 
motnego w wysokości 20 proc. zarobku 
lokatora. '^Postulaty właścicieli domów 
znajdują’pewne1 poparcie u praWicy'sej
mowej i części ludowców, wskutek czego 
walka w obronie lokatorów przed nad- 
miernenii apetytami -panów kamlenłczni- 
l?ów staje się bardzo trudną. Przedsta
wiciel Ch. D. poseł Pigoński .poszedł w 
Komisji Prawniczej na rękę prawicy, go
dząc się na‘so-kłotne podwyższenie ko
mornego dla lokfftorów, mających jeden 
do cztfereeh • pokojów. - Tak daleko nie 
idzie nawet rząd, który- proponuje niższe 
podwyżki.

Właściciele domów twierdzą, że o 
ile lokatorzy będą płacić tyje, ile oni 
zażądają, to * rozpocznie się budowa no
wych domów i głód mieszkaniowy znik
nie.- Jest1 to obiecywanie gruszek na 
wierzbie. Tak samo mówili różni paska- 
rze, że jak się wprowadzi wolny handel, 
to wszystko stanieje; tymczasem mimo 
znifsfenla selcWestra żywność w szalonym

tempie drożeje. Dehrona lokatorów nie 
obowiązuje w nowych domach, a przecież 
nikt się nie kwapi z budową domów. 
Nawet przy bardzo wysokiera komornera 
pasek będzie dawał większe zyski, nii 
budowanie mieszkań.

Dla ożywienia ruchu budowlanego 
potrzeba 1° stałej waluty; 11" kredytu 
długoterminowego 1 taniego; 111° uru
chomienia przemysłu pomocniczego (tar
taków, cegielny cementowni łtu.) Za
początkować ruch budowlany musi rząd, 
który powinien wznosić własno gmachy 
dla urzędów i urzędników i zwolnić w 
ten  sposób zarekwirowane lokale, oraz 
budować winny magistraty i spółki bu
dowlane.

Poseł Michalak omówił sprawę 
wileńską, ustawę o służbie wojskowej 
i strajk w b.^dztelnicy pruskiej. Mówca 
napiętnow ał postępowanie generała -Ra
szewskiego, który w Poznardu użył woj
s k a ‘w roli łamistrajków. Strajk w b. 
dzielnicy pruskiej był* czysto ' ekono
miczny. Mimo to  pisma reakcyjne, 
walcząc oszczerstwem I fałszem, nie 
wahnły sic wypisywać brednie, Se Zjed
noczenia Zawodowe Polskie idzie* na 
pasku Niemców 1 bolszewików, a nawet 
„Gazeta Poranna 2 grósze" nawoływała 
do „posadzenia za kr&tki komitetu straj
kowego NPR.- z posłem Herzem na 
czele“. Zdaje się, źe za kratki trzeba 
posadzić tych, co śrubuią drożyznę, o- 
brywają zarobki, no I panów redaktorów 
endeckiej .Dtfugroszówkl*, oraz innych 
sbiałych bolszewików". Wówczas w Pol- 
„ce bedzle większy ład I porządek .1

• Po referatach, posłowie odpowiadali 
na szereg pytań stawianych przez obec
nych, między innemi w spluwie podatku 
dochodowego, kas chorych,wyborówdo liad 
Miejskich i rozwiązania 'Sejmu. Nff za
pytanie jednego-’ż towarzrsęy z PPS. w 
sprawie stanu wyjątkowego, wyjaśnił pu-
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Robota drożeje

Somlmo fim» Bimeohel t
oiaer, l.C>6i, l’iotrkowgkfc 100 

i fil)* 140, Mrs« daje stare repu
ajr wsïbId ») gUrdtroby, towarów 
1 blelltay po tanich eenaoh

scł Waszkiewicz, ie  ustawa o stanie wy
jątkowym dotąd prsez Sejm nie zo&tała 
uchwalono, natomiast istnieje „Dekret o 
wprowadzeniu stanu wyjątkowego*, wy
dany dnia 2 stycznia 1919 roku przez 
ówczesnego Prezydenta Ministrów Jądrze- 
ja Moraczewfikiego i żc tente tow. Jęd
rzej Mnraczewpfki pierwszy w Niepodle
głej Polsce ogłosi} stan wyjątkowy w 
w Warszawie, (dnia « stycznia u»i9 ro
ku). Prawic*, domagając się stanów 
wyjątkowych, powołuje eitj na przykład 
dany przez rząd p. Moracnewskiego.

Wieo uchwalił rezolucje w «prawi© 
robót publicznych, wykonania ustawy in
walidzkiej, protest przeciwko zniesieniu 
przez Magistrat taryly ulgowej na tram
wajach dla ludnoioi pracy (do godz. 0 
rano).

Wiec w yroił swą .solidarność % 
walką robotników poznańskich 1 pomor
skich o polepszenie bytu nr*z protest 
przeciwko używania w Poznaniu wojaka 
w roli łamistrajków, bowiem wojsko jeet 
do obrony Ojczyzny, a nie do zwalczania 
klasy robotniczej*. •

W sprawie lokatorskiej ¡zgromadze- 
ni uchwalili żądanie:

j-o budowy domów przez rzi^ł ua 
potrzeby urzędów om* n*igtetr»fcy na po
trzeby miejskie;

2-o zwolnienia lokali aąjętych prze* 
urzędy;

a-o «tworzeni* organizacji tani«#« 
i  długoterminowego kredytu na budowę 
domów.

Zebrani wypowiedzieli aię kaiego- 
rycznie za utrzymaniem ochrony lokato* 
rów, a pr/otiwko nadmiernym podwyż
kom komornego.

Po wyrażenia uznania »osiem z W. 
P. K. za Ich akcją obrany kfasy pi*ao«J%- 
oej, praewodniozący »amknął obrady, 
drukując obecnym z* lJeany »dział i 
wielkie naintereeewanie wykazane |aa  
wieon,

Uczestnik.

Z  z a  k u l i s  g o s p o d a r k i  

m a g i s t r a c k i e j .

W Jednym i  w h m iś w  «Prcejr* m > 
trndaieni na cegielniach łsagiettacatsb IO- 
boteiey atbyhli r.,bea tajemnicy g is p i-  
darki na tyck ceglełaiacb.

-Przeprowadzone przez Urząd Sir** 
czy dochodzenia potwierdźmy słuszność 
zeznań robotaików. Zalecono Magistrato
wi zwolnienie natychmiastowe podmaj
strzych Konopskiego, Kwazta i zatrzyma
no w*jafr>, Siiraucba w wlązlenlu. Szlranch 
po stoteuia pow*fcue| sumy tytułem kau
cji, został z wiązienla do sprawy zwołało* 
ny, a Konopskiego 1 Kwaeta » „nakazu 
władz wyissyck" (za podpisem ławnika 
Arodta) prayjęto z powrotem do cegielni.

Konopski i Kwast byli crionkauti 
Z wiązka Budowlanego Z. Z. P., po ogło
szenia przez robotników, ie  w gospodarce 
Sztraacba, również brali czynny udzisł, 
s* zwi.tzUn ich natychmiast usunięto. Alę 
od ccego magistracka głowa na kaiku? 
C )  z Polskicb Związków zostało wyrzu
cone, z radością przyjęły związki klasowe 
PPS., patentowani obrońcy nawet krymi
nalistów na grane:« msglstrackiai.

Urząd śledczy mola wystąpić z pro* 
pozyc ą usuwania ludzi posslskowanych
•  nadsiyc a, ale Magistrat ma awoją ra
d ą wite nsaniątyce przyjął i zanłabł *a 
czas przymusowe) bezczynności Kwastowi 
I Konspsktemn,

Szczytem jednak podłości magistrie- 
kiej jest nsawsaie z cegielni i s zajmo
wanych mieszkań tych robotników, któ
rzy odważyli eię odkryć przed świstem 
słodsiaiska gospodarki i H ifow iaie gru
sz?» publicznym. Postanowiono pierwo
tnie usunąć wszystkich wzywanych przez 
Urząd iledciy świadków przeciw Sztrau- 
cbewl, Kouopeklema i Kwastowi (dwuna
sta), ale po namylle wybrane tylko Cite*

widcczale dla 
nojnlebezple- 

pomimo, ża no
wy«* ludzi (za kartkami związku klasow«- 
gt) przyjęto około 40.

Jak długo bądai« jaszcze tej .uczci
we)" pepesoweho -  lydowsk« - ntemiaokia) 
dyktatury i usuwania ladsl od pracy, za 
to, źe nie są atedsitjsmi i szpiclami, lecz 
obywatelami i Polakami. Spodziewamy 
aią, le  w t* spjawą wejrzą władze admi
nistracyjne i— sądowi.

K ae per.

Qud£et na rok 1 9 2 2 .
Preliminarz budżetowy na r. 1938 

prsedJefioz.o Sejmowi.
Cyfry jego ogólnego zestawiania 

ag naatąpujące;
Dochody Wydatki 
w mlhnneah marek

Naczelnik Państwa —  6S.6
Sejm OJ 498.3
Kontrola —  7ÔC.0
Proc. Rady Min. 707.3 l.«7&2

Strawy Zagmaiesits 3.420.3 a 1.948.2
oitko JO.MlKil

Sprawy Wewnętrzna fl.2/7.6 29.744,1

aiaj, aie po aaiaysic wyara 
rech ealgłównlclezycb, a 
pepeaowskiego Magistratu 
czałr|ecycb i osa nuto Ich y.

MAMUCB B8NARD.

Dziwy dr. Lerna.
Zegnaj »a eawsi»-« drogi cjoee, De- 

niphan. Hiedaczyakol Więo i oa na 
tem Miku leiał... Moke i Klofas również... 
A kto wie, ozy aa tych ofiarach wnj po- 
przeatał? Mi^e tek było wiflcejł... Ale to 
mnie tak mało obchodziło... tak mało...

Dziau zapadali
\V pokoju na górze ktoś ustawicz

nie tam t uapowrót biegał.
Dupiero wiecicir uclszrł kroki...

•A pot*m Karol wrócił z Orey i za- 
stąpił Jobanna.

Niedługo potem w»i kazał mnie 
wyieąpać i <ioi mi do p.icia eoa bardz« 
gorzkiego. Zdaje się był to »alfat ma
gnezowy... Już Waz nie ulegał© wątpli
wości .. Będą mnie krajać. Jest to wstęp 
do ksidej operacyi. Więc jniro rano!! 
Ciekaw jestem, .co tei takiego będą z 
nuceni ciałem robić, zanim aifyńeaę. Do 
Jifiiieh będę złttiył doświadezeft?

Znowu a&m z Karolem.
Uczułem gł64:
Niedaleko odemni« rozlegały >>ię 

jkl̂ ay z przeklątog« podwaja: cbrzęety 
»tamy, gdaknnia, we*«kanie psów.

Zda teka doebedsił *fk bydła.
Zapadła noc.'
Wszedł Lerne
Byłem alezwykle podniecony. Wziął 

mnie za utils.
— Jesteś ¿piargi

S ’<arb 270.29!.6
<*• 1 18® 3

Praei . .'.o .dcl 7 644.0 
Kolek 108.131.7
Rolnir 27.820.»
Oświat • 492.5
Poczta l4.4H.il
Zdrowie 3.154.8
Sztuka _ 255
Roboty Publlcino 1.8238 
Praca 1.1*70 6
Ursąd likwid. &64.0
Urząd ikemski 1.816.1
Dzielnica Pruska 8.5

Razem&
Z wydatków « 

miliarda wyssczeflólnlone jako inwesty
cyjne wydatki w ogólnej sumie 112 i 
pól miljarda, w tem uczestnlcay wojsko 
z kwotą 44, kole) 34, oiwlala ii i pół, 
poczta 4, roboty publiczno 21 miljardów.

Niedobór zatem wynosi 183 miljar 
dów, w czem Inwestycji no 1IS i pół i 
zwyczajnych nlepokrytych dochodom! 
wydatków na 20 i pół miljarda.

85.288.6 
10. *149.0 
3.128.6 

170.583.2 
Î6.0»ft.6 
49.160.2 
15.58«. 1 
7.3C0.4 

3Sft.ft 
23.685.8 

8.1830 
(SÓ&Ó 

2.U96.2 
240.Ï

468 6Û0.3' Olí.633.4» 
kwocie r>91 1 pó̂

Kola.
S p r a w y  r o b o t n i c z e .
Z jazd  Z w lągk u  Z aw . 

j a n y  ZZP«
W niedzielę 2 kwietnia odbędzie 

się w Poznaniu Zjazd pracowników ko> 
lejowych Zjtdnocienle Zawodowego Pel- 
s kiego.

. Porządsk dsiaany Bjszdu ahąjmaje: 
j) Za£arenie 5ija»dn 2) Ohlór Prezy- 
djuni. 8) Wybory Komisji Mandatowej.
4) Przyjęcie porządku i regulaminu 
Zjazdu, fi) Przemówienia powitalne. 6) 
Sprawozdanie Zargądu Olównago (Kato
wi 2J) Ekspozytury Zarządu ftłiwnege 
(Warszawa), Głównego Sekreiar}atu Dz. 
Peznartsklej i Zarządów Okręgowych 
Zw. Kol. Z. Z. P. 7) Wybory Kornel 
Wuloekowej i Statutowej. 8) Dyskusja 
nad eprawozdaniajni. U) eSprawozdauie 
Komisji Mandatowej, 10) Odczytanie 
projektu etatu to. U) Sprawozdanie Re
misji Statutowe!, dyekucja i przyjęoie 
aiatotu. J9) Wybory Zarządu ulównago 
i KomieU Rewizyjnej Zw. Kel. ZZP. 10  
Kprawa Organu Związku. 14) Sprawa 
budowy demu dla Zw. Kel. .ZZP. lft) 
Sprawa bytu pracowników kolejowych.
10) Dyskusje, nad ?ło£«nyim d>> Auaiieji 
wnioskami. 17) Wolne wnioski. ;m) 
Zamknięcie Zjazdu.

Poeeątek Zjazdu o godz. io ranę 
w poznaniu.
Z ab ran i*  d i l i y a t i a  i  pabor - 

» 4 «  Zw« Z a w . „Pr a  cm".
W  piątek dnia 81 b. » \  o gad/.

# wiec*., w łeka!u przy ul. Głównej ai, 
idbędzi* zią zebraale delegatów i ae- 
bere^w Zw. Zaw. „praca“. ; '

2«?-. E Stidaw iiew y Z Z
W nicdzicUj dnia 2 kwifitniii r .b. ti

fodz. 10 rano w lokalu Polskich .Zwiąż* 
ów Zawodowych przy ul. GłówneA 81 
odbędzie si(j (tgóhif' znbranlc członków 

Związku lliidowlanogo. O liczhft i pun
ktualne przybycie uprasza się zamtere- 
sowanjch.

W tymże dniu i lokaiu o yodi>. 1 
po pot. odbęd»ie ¡siro^ólnfl zebranie Bu
dowlany zatrudnionych w fabrykach wW- 
kienniczvoh. Wszyscy zaJnfceresowani i»* 
hryczni budowlai’ze jak: stolarze, mais- 
r»o. oieile, zduni, azklapze. skrzynkarzct 
dekarze, modelarae l robotnicy budowls- 
ni winni sie stawić punktualnie.

Gimnazjum polskie w 6dańs)n.

Od dawna wyczekiwane 1 upragni#' 
nc gimnazjum polskio w Gdańsku j*®* 
bliskie realizacji. Zawiązane w colu z*' 
łożenia go towarzystwo „Macierz Szkol
na" w Gdańsku przystępuje do otwarci» 
tej uczelni polskiej, )kko prywetneg* 
ze kładu z prawem publlczuoâo! dla oby 
watę]i Rzeosypospolitej Polskiej, prij' 
bywających na obszarze wolnego mla*** 
(idatifcka, jako też Polaków gaańszozsfc 
Vj początkiem najbliższego roku szkol' 
nego, t. zn. z dniem l kwietąie 19221

Prace w tym kierunku postąp«*» 
znacznie; wazozegôittoôcl „Macierz Szkol
na“ uzyskała pisemną zgodę «euatu, viW> 
Rzeczypospolitą aań zapewnił iat« tl*J' 
wną pomoc. Mfłuo to ozekają „Maci«1* 
Szkolną* wielkie wysiłki, których pok  ̂
nanle leży w ręko społeczeństwa V° 
ekiego.'

Dla poparcia wysiłków „Maciew 
Szkolnei“ w Gdańsku utworzył sl«j * 
Lodzi Komitet, który zwróci się do p0' 
bzczegóinych iirm przemysłowych, U»1!' 
d!owych i banków, z prośbą o w*ię<£ 
udziału w tej akcji w formie datkó" 
pieniężnych. Ofiary od poazozególD?c* 
«wib przyjmuje administracja naszli0 
piema.

Przykładem śyrieci Lwów, kfcór/' 
przeciągu krótkiego o*asu żdośył na 
ęel mk. 0,000,000.

O g ó ln o  z e b r a n i e  l l - g o  StoW .

W ł a ś c i c i e l i  N ia f a c h o m o ś c i .
(Zalo i  skargi L ę w ja ta n a  kam ien i^ ' 
nikow skiego. — Iłu n m rya tjczn e  

P- üelmaii* i rerżue huinorr 
utycano rezolucje).

Onegdaj w sali T-wa Kredytów«^ 
odbiło się zebranie członków ll-go W  
warzyszenia Właścicieli NienuahoipL' ’̂ 
Na wstępie p. Lewicki aaznajoinil r.

. branych z działalnością Stowav2yszęi!
,f.;

V —. D^hrze! Dam ci eor na uap«ko- 
jetiłe.

Puda) ml szklankę. Wypiłem. Czuó 
bjlo chlorom.

1 znów sam z Karolem.
Żaby graty, przez otwarte okaa za

glądały do mnie gwiazdy. Księżyc WiiCho- 
<Lut różowym dyskiem.

M leczn e  wniebowzięcie, g^Tjazdy 
za gwiazdą...

Gały urok nocy... Zapomniany pa
cierz... Modlitwa dziecka pięła się do 
raju z nizin mojej rozpaczy... Wczoraj' 
»lit... Dziś pewnik. J*>kż** mogłem wąt
pić w Jego Istnienie?...

A księżyc błądził po firmamencie 
niby aureola za niewidzialną głową.

Jak to dawno już powieki meje łez 
me czuły!...

Ukoiłem ból...
rizele&t i hałas rósł... (Są szelesty 

prawie niedosłyszalne, k‘óre zdają się 
grzmotem dalekiej bardzo burzy)... Kto* 
przewracał kłomę.

Byk się odezwał... Zdawało mi się, 
że ryczy coraz głostMej... Czyżby w noc 
puszczono go do krów w lym dziwnym 
lOiwarkti?

Go za baka! Może mój!
Mimo to pod wpływ «hi narkotyku,- 

czy t**ż szalonego wyo*Vipania. usnąłem 
enem głębokim i sztucznym, który trwał 
do samego rane. *

Kto* mnie dotknął r«jką.
Praedemną w białej bfuzie stał Lerne.
Znów tea sam amak w ustach — 

okropny.
— Która godzina? Czy mam już 

umrzeć'?... A może już po wszystkiem?. 
Mwże zaspokóiłea awą ciekawość?

— fe|i«kuju mój »ioi^czeńc/e! Nic 
idą jaszcz« n:e zaczęło, ■

wuj zamyśla ze mną zrobić?
*. . '-'Czy Chce mi wstrzykną*/ jaką.i 

cSfk ttl Suchoty? Cholerę?... Proszę ml 
pcwiedzieó przynajmniej... No!

— Ależ bec dzieciństwa! Spokoju!
Mówiąc to, zdjfył ptótno ze stołu

operacyjnraro, który w vjrlądał jak zwykły 
stół do konsultacyi.

W słońcu lśniły instrumeuty chi
rurgiczne. Tam znów leżał olbrzymi 
płat białej waty.

Pod dwoma niklowymi półkulami 
palił sję spirytus.

Zdziwienie moje odbierało mi siły...
Obok — za kotarą, coś się ciągle 

ruszało. Szła stamtąd ostra woń eteru.
Tajemnioe! Tajemnice bez końca!
— Co tam aię robiV — krzyknąłem.
Nagle weszli Karol i Wilhelm, obaj

w białych bluzach, a więc to t*ylko po- 
mocniey... '

Odsunęli stół i inne ap;zęiy na dru
gi koniec sili, zostawiając połowę pokoju 
zupełnie pustą.

Lern* wziął ceś w rękę — i nagle 
począłem na karku zimne dotknięcie 
siali. Krzyknąłem Z przerażenia.

—^Głupi! To maszynka de sfcray- 
ieaia.

Obciął mi zupełnie włosy, a potem 
wygolił do skóry.

Za każdem dotknięci#«! stali czu
łem ostrze w ciele. ■

Namydleno mi Jeszcze raz głowę, 
wytarto jh «cierką. a potem profesor przy 
pomocy kredki i miernika zaczął kreifłć 
na mej rzasace ,jakieśkabalii>tvoMe linie.

— Zdejm koszulę... Tyiko ostrożnie, 
żebyź mi nie popsuł roboty.

— A teraz pułńż sî  A'
Zameali mnie na stół.
Zwią/.ali m«cne ręce i nogi i przy- 

mocowati do stołu.

— Gdzie Johann1? j.
Karo) włożył mi na twarz r«^

kagańca. Fala eteru weszła ml do F,a'
Czemu nie chlorof«rmP — p o 

siałem.
Lerne rt.zka/Łł: '* 7 'r ' 7 ,
— Oddychaj! Głęboko ł regulsn11' 

To dla Twego dobrą... Taak! Jvr/cXł "
Byłem j»sł)j*zny. ' -;
Leme ujął ezptyczkęl1 '■')
AJ!
Ukłuł mnie w kark. 1 t.
Bełkotałem językiem pfiłbe»*’' 

nym: ■’  m
— Czekajcie! Nie óplę jeszcze!- 

to? Osp«? Syfilis?... ,n
— Tylko morfina — rzekł proi«-'
Ogarnął mną bezwład.
Jeszcze jedno zakłucie w ranti<
— Nie «pję jscrciel Czekajcifl - 

miłość boaką! Nie ópłę. A
— Właśnie chciałem eię przek«' 

warknął mój kat.- • ^
Potem Jakaż niemoo ulżył* 

torturom.
Te ryaunki na czaszo« #;wi*d<5' 

że mnie będą ciąć! A jedoefc M<c' 
prseiył trepanaeyę.

I1« mnie uspokeiło. > K i
Srebrne dawoneezki dfiwlęo**w 

usiach wesołym chórem.. .
Jeszcze jedno ukłucie — ni* i 

bezbolesm*. Chciałem peWiedśieó,
Abię, ale nie mogłem*. ,

Słowa 'mdje były bezdfcjtó £i 
Tonęły w morzn betwład»oóci. j# 
byty martwe... Ja jeden Sylke fi 
reżróiuić jesAC^e.. - *"

'V.;
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rr, ra »gównie skierowana była do wal
ki z ustawą o ochronio lokatorów“, (na-
wralnio!)

P. Helraan skarżył się na stosunek 
Wmorządu miejskiego do kamionicznl- 
Mw. Drugi członek Stowarzyszenia 
P- Kawi&nka również wywodził swe żale 
,* powodu „niesprawiedliwości“ z jaką 
*ię spotykają właściciele nieruchomości
* urzędach miejskich gdzio traktują ich 
.niiej krytyki“. „A przecież—mówił p. 
jkwianka — „za wszystko płacą wła
ściciele domów, nawet za bruk z popiołu 
H ulicy Kilińskiego, który już wiatr roz- 
n°6'“- „Kary administracyjne winny.być 
Niesione“, gdyż p. Kawianka ma już 15 
pfotokulów. P. Lubótynowicz stwierdza, 
J“ kary administracyjne nie zgodne są z 
Konstytucją. „Ale cóż u nas je st zgodne
* Konstytucją“ woła mówca z patosem. 
W Sprawie dozorców opowiadał banialuki 
P; Helman, zaznaczając, że tylko pod na
ciskiem władz administracyjnych zgo- 
»? si't „bolszewickie“ warunki stró-

albowiem „nie można było patrzeć 
J*k najzacniejszych obywateli miasta ka- 
r»no trzymiesięcznym aresztem za nie
porządki“. *

Na wniosek p. Helmana przyjęto’re- 
iolucjfj, by czyszczenie ulic należało do 
toiasia, gdyż o ile dozorcy będą mieli 
Wice czyścić to wynagrodzenie ich będzie 
J* małe i będziemy mieli znów strajk. 
£a wodę winni też lokatorzy płacić.

Zebrauie zakończono burzllwemi 
Wymysłami pod adresem porządków w 
Pastwie, które nie pozwala kamienicz
k o m  łupić lokatorów, wyrzucać ich na 
®rtik i podwyższać komorne o 1000 proc.

inieuiąo. Dostało się więc w tej dy- 
wensji i rządowi i robotnikom i... klero- 

('•) i Sejmowi.

Ili
Kalendarzyk.

Cyryla 
Kwiryna

Wschód słońca. 
Zachód „
Wschód księtyca 
Zachód *

0 m. »4
0 m. 68
fl m.
8 m.

45
11

— 0 pomoc kresom. Komitet po- 
TOOcy jeńcom i uchodźcom z Rosji wzy- 
Wa wszystkie zrzeszenia i organizacje w 
Haszem mieście do przybycia na zebranie 
W Bprawic rozpoczęcia akcji spoleczuej 
•Odbudowy Kresów“, odbyć [się mające 
W sali województwa (Zawadzka li)  w 
piątek dnia 81 b. m. o godz. 5 i pół pp. 
J1«. zebraniu przedstawią delegaci m. Ło- 
<«1 sprawozdanie co do najżywotniej- 
jfeych potrzeb braoi naszych w powiecie 
Grodzieńskim. Nadto przybędą: p. Mo- 
rawski, prezes związku kółek rolniczych 
W Grodnie i p. Janasz," prezes komitetu 
Pomocy przy Sejmie.'

Zaproszenia na zebranie są wyda
lane w sekretarjacie województwa po- 
tyj 18, jak również tamże są udzielane 
Wszelkie informacje. (bip)

— Otwarcie domu wychowawczego. W 
'min 2 kwietni ii nastąpi uroczyste otwar
to  Domu wychowawczego dla dzieci. .

Do domu wychowawczego przyjmo
wane będą sieroty, oraz dzieci pozba
wione odpowiedniej opieki w wieku od 
•■—do 15-tu lat.

Dzieci przyjmowane będą po uprze- 
<miem odbyciu kwarantanny w pogoto
wiu oplekuńczem, które też będzie dzie
oi kwalifikować. (bip)

— 0 nowy cmentarz katolicki. Wczo- 
raj odbyła się w Województwie konfe
k c ja  w' sprawie cmentarza grzebalnego  
W pobliżu szpitala w Radogoszczu.

Postanowiono wybrać komisję zło-

{*oną z przedstawicieli Magistratu i Wo- 
eWództwa, która zajmie się obejrzeniem 
crenu i wyda w tej sprawie opinję. (bip)

— Wczorajsze zaćmienia słońca. Nio- 
Utościwa aura, pokrywując niebo chmu- 
r»mi, nie pozwoliła nam wczoraj obser
wować zaćmienia słońca.

A szkoda, bo zjawisko rzadkie 
i niezmiernie ciekawe.

— Zawieranie małżeństw przez pebo- 
•‘•wyeh. W roku i»S2 osoby, urodzone w 
!80o, 1901 lub 1U02 roku nie mogą za
wierać małżeństw bez pozwolenia odno
śnej Powiatowej Komendy Uzupełnień.

— Z Tow, Krajoznawczego. We wto- 
^k, dn. 4 kwietnia r. b. o godz. 8 i pół 
Wiecz. punkt., w lokalu własnym (Al. 
Kościuszki 17), ..odbędzie się miesięczne, 
żebranie członków oddziału miejscowego 
* udziałem wprowadzonych gości.

Na zebraniu t.em prof. dr. Adrjan 
Dyveky wygłosi odczyt p .t „Polska a 
Węgry“.

— Z żałobnaj karty. W daiu 27 
b. m. 7nif>rł dług letni członek N. P. R. 
i — Pols.-’h Związków Zawodowych, 
Konstanty Kubik, w wieku lat 37.

WyproWadzonie zwłok nastąpi dnia 
29' maroa o godz. 5 i poi po poł. z do
mu przy ul. Aleksandrowskiej nr. 125, 
na cmentarz katolicki w Mani.

Na smutny ten. obrządek zaprasza 
8ię kolegów i koleżanki.

— Walka z żebractwem. W ostat
nich czasach na ulicach miasta rozwiel- 
możnila 6lę żebranina uprawiana prze
ważnie przez osobników zdrowych fi
zycznie, symulujących kalectwo i trak
tujących żobraotwo jako zawodowe rz e 
miosło.

Żebracy cl kryją aię przeważnie 
między publicznością czekającą na tram
waje w natarczywy wprost sposób do
magając się wsparcia... Często daje się 
zauważyć żebrzągp na ulicach dzieci 
z biedniejszych warstw społeczeństwa, 
kierowane z oddalenia ręką dorosłych.

W związku z pow ytszein komen
dant policji podał do wiadomości komi- 
aarjatom, że żebranina powinna być 
z całą energją przez organa policji bez
względnie zwalczana. (bip)

— Echa zbrodni w Skolimowie. Poll' 
cja śledcza w Warszawie, szukająo 
sprawców strasznej zbrodni, dokonanej 
w Skolimowie, doszła do przekonania, 
iż 8 osoby z pośród bandytów znajdu
ją  aię w Łodzi. Wobec tego urząd 
śledczy w Łodzi wszczął energiczno do- 
chodzenie, skutkiem  czego przekonano 
się, że sprawcami byli Wojciech i 
Amalia Mańkowscy zamieszkali przy 
ul. Wólczańskiej 67.

Powyższy dom wzięta pod ścisłą 
obserwację i ustalone, ifc Mańkowskich 
obecnie w' Łodzi niema. P mimo to 
obserwacja prowadzoną była dalej i po 
kilku dnir.ch M. wrócili do Łodzi; aresz
towano ich i skutych kajdanami prze
wieziono do Warszawy. Podczas rewi
zji znaleziono przy Mańkowskiej bry
lantowe kolczyki i złotą bransoletkę, 
pochodzącą z napadu w Skolimowie, bip

T eatr. nm zyK a l  a t a k u .

* Teatr Niejaki, Ceglelnlnna 88,
Dziś tj. w środę Teatr Miejski dale 

dla Zrzeszeń rob. 1 inielig. arcy wesołą 
komedję „Potasz i Perlm utter“ M.Glass‘a 
w premjowej obsadzie.

W czwartek arcydzieła St. Wyspiań
skiego „Klątwa“ i „Sędziowie“.

W dniu 0 kwietnia odbędzie się 
wielki uroozysty obchód Mo(jerowski, 
dany będzie „Skąpiec“, poprzedzony pre
lekcją zaszczytnie znanego literata i tłu
macza Dr. Tadeusza Żeleńskiego (Boya).

W piątek 7 kwietnia 30-iecie pracy 
scenicznej obohodzić będzie artysta na
szego teatru Łucjan Wiśniewski. Jubilat 
wybrał na swój beuefis arcywesołą lekką 
komedję p. t, „Kontroler Wagonów Sy
pialnych“.

Podwieczorek towarzyski Syndykatu Dzienni
karzy Polskich w Łodzi.

W nadchodzącą niedzielę odbędzie 
się w Sali Restauraojl Teatralnej drugi 
z rzędu five o’ clock, urozmaicony wy- 
stąpami artystów warszawskiego Qui pro 
quo: Konrada Toma, Hukojewskiej i in
nych. Początek podwieczorku o godz 4 
po poł.

Bez karoty. Wstęp 600 mk.

Z  S ą d ó w .

O p u s z e z o n i o  w  o b i e g  
f a ł s z y w y c h  b a n k n o tó w .

W końcu 1921 r. sąd okręgowy 
w Łodzi rozważał sprawę przeciwko 
26 osobom, oskarżonym o puszczania 
w obieg fałszywych banknotów, zaś 
sprawa dwuch Edmunda Dybowskiego 
i Teodora Pietrucha, oskarżonych, wy
łączoną została, gdy t wymienieni nie 
stawili*f!ę na rozprawy. Obydwaj zo
stali dopiero w lutym b. r. aresztowani 
przez policję i wczoraj zasiedli na ła
wie oskarżonych.

W sądzie oskarżeni do winy aię 
nie przyznali, jednakże zeznania świad
ków, ł  szczególnie b. komendanta III 
brygady Jana-Danieleckiego, winę pod-

srjdnych dostatecznie wykazały, wobec 
ciego sąd przychyl ł s,<j do wywodów 
podprokuratora Karpowicza i skazał 
Pietrucha i Dybowskiego po pozbawie
niu praw, na 1 rok i 6 miesięcy więzie
nia każdego, zaś na zasadzie amnestji 
karę o jedną trzecią darował z zalicze
niem aresztu prewencyjnego. (bip)

— 0 dokonanie gwałtu na 69-letniej 
źebraczce. Mieszkaniec «Aleksandrowa, 
Adolf Wencler stawał przed Sądem Okrę
gowym, oskarżony o usiłowanie doko
nania gwałtu na 68-letniej Paulinie Cyl- 
ke, żepraczce garbatej na szosie wiodą
cej z Aleksandrowa do Zgierza 
dnia 27 kwietnia 1921 r. o godz. ll-ej 
przed południem.

Ze względu na drastyczność spra
wy rozważano ją za wykluczeniem pu
bliczności. Sąd pod przewodnictwem, 
sędziego Witkowskiego skazał Wenclera 
po pozbawieniu praw na rok cięfckrego 
więzienia, zaś po zastosowauiu amneHtji 
zmniejszył karę o połowę. (bip)

S k r z y n k a  d o  l i s t ó w .
Szanowny Panie Redaktorze!

Uprzejmie proszę o łaskawe ttraie- 
Bicienie na łamach .Pracy* poniższego 
listu, na którego treść pragnąłbym zwró
cić uwagę pewnych czynników.

W zeszłym roku szkolnym Związek 
Zaw. N tucr. Polskich Szkół Średnich zor> 
ganizował wieczorowe Kursy Gimnazjalne 
dla dorosłych, któte cieszyły się począt
kowo dość powatną frekwencją i górowa
ły po.d każdym względem nad innemi in- 
atytudami tego rodzaju,

Z początkiem bież. toku szkolnego 
kierownictwo Kursów objęte zostsło przez 
p. Vollack‘a, którego główne zadanie sta
nowi normowanie kwesty) finansowych w 
egzystencji Kursów i załatwianie, związa
nych t  tem, spraw bieżących. Jednak obe
cny rok szkolny nie jest dla Kursó* tak 
pomyślny, Jak poprzedni, ed szeregu bo* 
wiem miesięcy trwa systematyczne zmniej
szanie się ilości słuchaczy. O rozmiarach 
tego zjawiska niech zaświadczy fakt, że 
v  niektórych klasach obecna ilość słucha
czy stanowi 15— 18 proc. ilości, jaka u- 
częszczała na początku roku szkolnego.

Wśród wielu przyczyn najważniejszą 
je s t tu podwyższenie wpisów miesiąc?:- 
nych z 4 na 6 tys. mk. na początku ii-go 
kwartału, odkąd właśnie zaczęła się pani
czna wprost ucieczka elewów, a ławy... 
pustkami świecić poesęły. Stwierdzić trze
ba, te  Kursy wspomniane sa obecnie naj
droższe wśród innych podobnych uczelni 
w Łodzi, prawdopodobnie wskutek powsta
łego w bież. roku szkolnym dążenia Kur
sów, aby gaże nauczycielskie dorównały 
normom plac, ubowiązuiąćym w szkołach 
średnich prywatnych. Wobec takiego sta
nu na pierwszy plan wysunięta jest stro
na materialna, będąca przedmiotem cią
głej troski kierownictwa ze względu na 
zrozumiałe trudności w finaysowanin pre
legentów.

Niemożność regularnego wpłacania 
wpisów przez mniej zamożnych słuchaczy 
potęguje jeszcze te trudności; jednak spo- 
sóbj w jaki kierownictwo Kursów usiłuje 
je pokonzć, jest doprawdy, niezrozumiały, 
a w kousefcwencji swej nie jest też bez 
wpływu na .suchotniczy“ żywot Kur&ów.

Starzy karsiści wiedzg, że taktyka 
oraz traktowanie przez p. Vollack‘a słu
chaczy, którymi są przecież ludzie dorośli, 
niejedną ambitniejszą jednostkę zmusiły 
do opuszczenia Kursów.-Jeśii bowiem słu
chaczowi, nie mogącemu w oznaczonym 
terminie uiścić wpisu i proszącemu o pro- 
loniatę, rzuca się w twarz zdanie: „Pan 
się na kredyt uezysza—to zgodzić się trze
ba, że tylko wyjątkowa powolność peten
ta powstrzymała go chyba od odparowa
nia tego .cięcia" w sposób równoważący...

Pan Vol!ack jest specjalnie stanow
czy w tych wypadkach i zdaj« się wyjąt
kowo delektować upokarzaniem ludzi, 
którzy przeciąż poza Kursami zajmują 
różne stanowiska i z świadomością i za
pałem młodych charakterów pełnią służbę 
obywatelską.

Stanowczość p. Vollack‘a posunięta

{«st do tego stopnia, te  nie chce się ona 
iczyć % położeniem słuchacza, zmuszone

go wskutek stawiania przez p. V. sprawy 
na ostrza noża, do opuszczania Kursów. 
P. Vollack wprowadza 1 Inne Jeszcze, nie
bywałe w zakładach naukawycb, curiosum. 
Słuchaez, który dopiero za kilkanaście dni 
od wyznaczonego terminu mota odpo
wiednią ratę czy jej część aiścić, nie jest 
uprawniony wskutek postępowania pana 
Vol!ack'a do korzystania w ciąga tego 
czasu z wykładów. Chętnie się go jodnak 
przyjmuje pólaiej, Jeśli wtaca~. z ple- 
sicdsml. Taką tow ien  sytuację stwarza

p. Vol!ack, jeśli wobec wspomnianych oko
liczności obwieszcza przed wykładami! 
„Dziś prawo korzystania i  wykładów mają 
cztery (!) osoby!- Pcrmijając zupełnie wnio
ski, ¡akie ze względów wychowawczych, 
wyprowadzićby się tu d a ły ,— pragnąłbym 
tylko zainteresować czynniki, kióre tu mo
gą decydować, sposobem postępowania i 
„metodami* p. Vollack‘a oraz zwrócić uwa* 
gę, że p. Voll3ck, kierownik Kuriów Gim
nazjalnych Zw. Zawód. Naucz. Polskich 
Szkół Srednicb, decyduje w wypadkach, 
gdzie zwykle ostatnie słowo należy do 
Rady Pedagogicznej. B jłbym  też szczęśli
wy, gdybym przyczynił się do zmiany w 
postępowaniu kierownictwa Kursów w tym 
sensie, oy pragnący wiedzy młodzi oby 
waiele kraju nie byli pozbawiali  przez 
panów Vo!lack‘ów możności dokształcania 
się.

Wyrazy, prawdziwego szacunku itd.
Z. G r a b o w s k i ,  
b. słuchacz kursów. 

tó d i, w marce 1922 roku.

Ziemia dla b. -wojskowych.
W r. b. odbywa się likwidacja ko-

Ionij poniemieckich na Kresaoh Zachod
nich w Województwach Poznauskiein i 
Pomorskiem, gdzio mogą nnbyć ziemię 
b. wojskowi, szcEcgólnla zasłużeni i in* 
waiłdzi na warunkach ulgowych.

Wyjaśnia się, 'że nabywanie koloDij 
pbnioinieckich nie należy utożsamiaj ż • 
nadziałem ziemi na Kresach Wschód' 
nich w myśl Ustawy Sejmowej z dnia 
17 grudnia 1020 r. „O nadaniu ziemi 
żołnierzom W. P . \

Nabywać kolooje poniemieckie rac 
ina tylko za zapłatą.

Kandydaci muszą wykazywać się 
prócz zasług wojskowych (dekorowani, 
inwalidzi) znacznym kapitałem, by mo
gli mniej więcej trzeolą część * ceny 
(ziemia i ewentualnie budynki) uiścić w 
gotówce. Dwie trzecie mogą być roz
łożone na długoterminowe (do 40 lat} 
spłaty ratami & proc. odsetkami.

Przeciętna cena morga ziemi (oko
ło i]4 hektara) wynosi 40 tys. marek 
polskich.

Nabyty inwentarz musi być w ca
łości i gotówką zapłacony (nainwentarz 
wymagany jest kapitał około 1—2 mil
jonów, siależnifr od wielkości kolonji).

Nabywcami kolonij poniemieckich 
mogą być tylko tacy kandydaci, którzy 
albo osobiście (ukwalifikowani rolnicy 
z wykształcenia lub praktycy), albo 
przez.członków swojej rodziny dają peł
ną rękojmię, że potrafią nabyta kolonje 
utrzymać na wyższym stopniu kultury 
rolnej, odpowiadającym Kresom Za
chodnim.

We wszelkich sprawaoh co do na
bycia ziemi na Kresach Zachodnich na
leży się zwracać osobiście lub pisemnie 
do DOK Ni IV. Ref. Osad Żołnierskich 
w Łodzi (AL Kościuszki 67, od godziny 
14—16).

u #
Zjazd osadników 

wojskowych na Kresach.
Wczoraj rozpoczął obrady w W ar

szawie pierwszy Zjazd przedstawicieli 
osadników, wojskowych na Kresach, któ
ry za główne zadanie postawił sobie za< 
łożenie Centralnego Związku osadników 
żołnierskich.

Do obrad przystąpiono o g. 3 pp. 
w gmachu „Przemysłu Ludowego“ -pod 
przewodnictwem pp. Majchra jako prze
wodniczącego, kpt. NowaczyńBkiego, 
wice-przew. Jabłońskiego i Szczuki jako 
sekretarzy.

Na Zjeździe są obecni przedstawi
ciele: ‘—prezydjum Rady Ministrów, MR 
DP, GUZ, M. Pracy, MSWfiJsk., ^jprzed* 
st&wiciele Sejmu i organizacyj społecz-, 
nych, którzy w serdecznych słowaofc 
życzyli zebranym jaknijpomyślniejszyob 
wyników w rozpoczynających się nara
dach, jak również w pracy nad swemt 
osadami na Kresach. P. mjr. Lechnicki 
jako szef sekcji MSWojsk. do osadnict
wa wojskowego, przedstawił stnn fakty
czny osadnictwa na całości 1 r sów, od
pierając wiele zarzutów, z jakim) 
się osadnictwo w czasie swego istnienia . 
spotkało.

Sprawozdanie ze stanu osadnictwa 
w pow. nowogródzkim dał p. Majcher i

6 kpt. Bakowicz z dow\ rówieńskiego, 
astępnle mjr. Int. Miecznikoweki *efa- 

rował sprawę budownictwa osad żoł
nierskich.

P ried  przystąpieniem do norsądk« 
dziennego przyjęto przez aklamaoj« 
wniosek wysiania przez Zjazd depessy 
gratulacyjnej de P asa  Naczelnika*



Dziś Promjera!
W szechświa
tow i artyści

Arcydzieło wytwórni Ermoljewa w Moskwie.

Wiera Chołodnaja i Maksymow
Dziś Premjera!

w  G aktowym wspa
niałym dramacie

„ S T A R G A N E  S E R C A ”
Zwracamy uwagą na artystów, zaw sze czułych na piękno wyrazistej i głębokiej mimiki, na teo  obraz wgktórym Chołodnaja

i Mak3imow pobijają rekord gry na ekranie.

©a®®©®®©©®©®

K i p o

ul. Przejazd 84.
e e e e o o e e e e e

Od wtorku dn. 38 do niedzieli dn. 2 kw ietnia włącznie.

S Z A Ł  Z E M S T Y
W spółczesny dramat—wizja w  6 w iel- I I M A  M i l  I P C T  ^ D |  w  roli 
kloh aktach z gwiazdą teatrów włoskich •— I YI I L- I lL i i ' w / r \ l  głtfwnoj.
Praąplqkaa trs ló  dramatu osnuł» js s t  A l f »  4 < |  w sadem 'um iłow ana)
0 » tle pra«iy6 terna 1 duszy pooty -* • prses ei<j kobisty. —

Obr»* tan i t  w łgląda na wspanU łą itaM , p r ie llio sn ą  dekoracja I doskonalą grij picrwaionęłjdnyoh sił artystycznych teatrów włoskich,
• nalsfty do aroydnteł sztuki kinematograficzna, i

O en y  n t le je o  n lz k i« , — — *- — — — — W dnie powszedaie specjalua zniżka.
Początflk w dnie powszednie o godz. o wiecz., w soboty o godz. 4 po. po!., w niedzielę i śrwi<jta o godz. 2 po poł.

k l u s t o

ul. Sienkiewicza JA 40.

Dziś i dni następnych!

S e r ja  2 i ostatnia. Dziś i dni następnych. S e r  ja  2 i ostatnia.

B A J K A  O  M I Ł O Ś C I
( S ł Ł l t i z l Ł a  l u b w i  d o r o g - o j )  STii.»*. 

główn̂ek Wiera Chołodnaja, Połoński, Maksimów, Panów i  in n i.
Oeny miejao niskie, dla Urzędników Państwowych zniżka o 80 proo. za wyjątkiem sobót, niedziel i świąt. 

[Początek przedst. w soboty, niedzielę i święta o godz. 3, w dni powsz, o 6 p.p., ostatni seans o 9.15 wiecz.

CORSO“ I K S I Ę Ż N A  W E R O N C O Wff
Z i e l o n a  2 . Wzruszający dramat w 6 aktach ze słynną ELLEN RICHTER w roli tyt.

Wspaniała wystawa 
Niopospolita gra i 
treść, ostatnie mody'

m
O G Ł O S Z E N I E .

Spółka Firmowa „Zgierska Tkalnia Udziałowa" oraz p. p. Franciszek Lebrecht i Edward W ieczorek na zasadzie postanowienia 
M inisterstwa Przemysłu i Ilandlu w  porozumieniu z Ministerstwem Slrarbu z dnia 10 maroa 1922 r. L. Sp. 0. 8; celem zorganizowania 
Spółki Akcyjnej pod firmą „Zgierski Przem ysł Wełniany, Spółka Akcyjna“ z siedzibą w Zgierzu, ogłaszają niniejszym:

Subskrypcję na akcje w liczbie 30.000 sztuk, z których 18.000 sztuk imiennych, reszta 
na okaziciela, wartości nominalnej po M k , 1000.— na -ogólną sumę Mk. 30.000.000

Projektowana Spółka Akcyjna powstaje celem prowadzenia 1 rozw inięcia przedsiębiorstwa stanow iącego w łasność Spółki firmo
w ej istniejącej w  Zgierzu pod nazwą .Zgierska Tkalnia Udziałowa“.

Zgłoszenia na zapisy przyjmowane będą, począwszy od dnia 1 kwietnia r. b. w  kantorze „Zgierskiej Tkalni Udziałowej“ —  
Zgierz Średnia 8/io —  codziennie w  godzinach od godz. 0 rano do 12 w  południe i od godz. 2 do (> po południu.

• Założyciele: Franciszek Lebrecht i Edward Wioczorek.
Spółka Firmowa „Zgierska Tkalnia Udziałowa“,

Jfi

i• w

W  t i n ± p v  - m a
K u p iec

F fR o n sis ta
P rzcfli< rsłov> ieo

P r a c o w n i i t  h a n d lo w y
pow inien bezw arunkow o abonowaó

j :£Z£&H 0LSK1 pnZEGiąO KUPIECKI

(dawniej „Pomorski Przegląd Kupiecki“)
któ ry  porusza w szelkie zagadnienia  
gospodarcze., dotyczące w szystkich  
dziedzin życia  h an d lo w o -p rzem y
słowego, a ponadto stale  zam ie
szcza prace z dziedziny -nowo

czesnej o rganizacji b iurow ej.

Wsiawca: Mmi Trarcjst*? K t p i it ik
Kędaktor: Ifc Pacosz}ński.

Adr. Gruif r  Ejćr. Kwidzyńska 31. Tel, 737 i 193. 
fiiwnaroan*. lintariatay 350. — mk,

%

L e c z n i c a  c h o r ó b  z ę b ó w

Lekarza-dentysty H . P R U S S
1 4 5 . P io trkow ska 145«

Ber E la k la s y  r o b o tn ic z e j .  . "^ £ f |. 
Zto p lo m b o w a n ie  «ras w p ra w ia n ie  z ę b ó w  

o p la ta  p o d łu g  ta k s y .

Ogłoszenia drobne.

Lekarz-dentysta

Z a w a d z k a  1 9 ,
przyjm. 10—l i 3—7 

prócz niedziel i świąt.

Dobtór Bedyo.

Eug, Zsligsonowa
przyjm. ul. 6 Sierpnia ifi I 

(IŚene dykta) od 10—3. 
Chor. kobiece, skórne i we- 
nerycz. (kobiety). Usuwa
nie włosów z twarzy elek

trolizą.

Dr. mód. BRAUN
S p u cja lisira

Chorób wenerycznych, skór
nych, moczopłciowych.

Prayjm. 10—1, 5—8, paalo i — 6

Południowa 23.

Dr. L. PRYBULSKI
S p e c ja l i s ta

Chorób skórnych, Włosów, we
nerycznych, moczopłciowych

leczenie światłem
(lampa kwaroowa) 

o i 9—2 1 6— 8 od ł —5 dla P a i

ZAWADZKA J* 1.

A. A. A. Kupuję diii:
ny, tnira, eardtrob*, blsllini; ma. 
C iynj do szyci*.' Płacą najiryisz* 
seur, Łcioik, Benedykta 28, w, I j 
parter. • 28—56g

Chrześcijańska iEJ*
Tow*rowa pod firm.] .JAIt&ARK 
ŁÓDZKI* wlaśc.: Bronisław Jago
da. Polecam najtaniej modne do 
eezoia ubrania, palca męokis, 
damskie, dziecinhe. Towary weł
niane, ssowloty, ksmjjaray, na 
ubrani» i spodnie, bostony, su
kna, &orty I gabardiay, wełny 
damskie' batysty, ctiminy, wo
sk , bielili}? damską i męsk^,

. chustki, pończochy, płótna, tyki 
pościelowe, cijgl 1 okrfordy w 
d brycb gatun^n.chl Uolcr.-.ch U.d. 
L id  f, ul. Piotrkowska >i 44. 
.UWAGA: J?.rmark Łódzki tylko 
na I-em piętrze, który cicjnm ic 
f s .  ('I»ego ze ^śinptm  na p irtfr« . 
J i-iDi-T. U Józef z.i ; h.:ł j.asz- 
■V pirfc, wydany w gmlrJ - Wl- 
clieriów. 790—8

Użlewczyna
tncfrn \ zanz  do dzieci, Ouber- 
niitorska 18, m. 1.

b o r o s i y p k g ^ a K f
mstyiil, oraz »'zfclarn lekcjl i 
korep iycjf," Qł iwifa 41, m. 17, 
praw» of cynai pari<'r. 769—2

Dobete Cłcylja 1 Dobak Jan 2** 
gubiil dwa tymczEjowe 

wody ołoblste, wydane w 
I uftman Mosz«k Mgabił pi“1' 

port niemiecki, wydaov * 
Opoczn!*, 797; 3

Minlutowi Stefasowl »kradzloa* 
»srtf tymcz*»owej-doincbil1' 

zicjl,gwydan% prics P. K. U. ^ 
Łomży._____________ •___^
pieniążek Maty»-Ber zajjnb ł i'0” 

tród osobisty, wydany w Ł0* 
dzŁ________________
Przyl)iąka2 siQ pies
dciy , ió.lty, ogan obcięty. J**ł 
do odebrania na kolejl ohwodo* 
we| u druźnika fh budki ‘2 3 1 .^

Sprzedam Ś ' lir^
sia Zawadzka M 4, ia. 
pięfto, f r o n t . _________

Szewękie kopyta..
nndmodiycjszc fasony na"dtsztf 
Warszawska pasta Boatoa,- St«®' 
kiewic^a ‘¿j.____________

Warsztaty stolar%
p l r j n  duże i mniejsze, no'»'4, 
b tk lL  i gtare 16 'sztuk,. spr?c'  
dam tanio, w »tolurai, ¿>'i p>ór'
k o T go 7 . _____ 7 0 _
y  ^;inęia ic jtym-.cja , h:i!>o"'3j 
‘ i wydana K. li, • Ł.
im!e Wacława i Kazimiery Gry51* 
berków na lok 1922. 8D "

1

N.P.K. w Łodzi. B ocjoco «  diukami „Ptaca* t tm tń u ń  8. Ue^aktai gcIduiwu»** ' *fcv


